Nr. 195. 
|  Wyohodzi codziennie o godzinie 3. po 
pełndnia z wyjątkiem niedziel i dni 
iątecznych. 


v i . H | = 
f a Wiech, Taraji Piuu Badda,; 0 sut. 
= Looe" ANDZIA ! 

Numer poejcdyrczy Komstuje i0 wat. 


Lwów d 24. sierpnia. 


da o Rusinach galicyj- 
, Allg. Ztg. — Komuni- 


(Artyku? Past. 
skich, — Artykuł Nor 
kat Pester Lloyda). 


W Pester Lloydsie czytamy następującą ko- 
respondencję z Wiednia: „Wiele dzienników wie- 
deńskich przedrakowało w tych dniach kore- 
apondencję z mętnego pochodzącą źródła o Ra- 
sinach galicyjskich, którzy z powodu podróży 
cesarskiej mają przygotowywać wielkie demon- 
stracje, i okazać swojem postępowaniem stano- 
wozy protest przeciwko hegemonii polskiej. Ta- 
tojsze dzienniki pragną widocznie zachęcić Ru- 
słnów galicyjskich do takiej roboty, aby ckazać 
| w praktyce jak gorąco wszyscy oczekują i ży- 

czę sobie końca p>lsko-czeskiego aliansu, i zbli- 

sonia się Polaków do partji wieraokonstytycyj- 
nej. Nie trzeba mieć zbyt wiele taktu, ani też 
być nazbyt lojalnym, aby tylko z ogólno-polity- 
cznego stanowiska zamiar podobny „Rady ru- 

„skiej*, jeżeli on w istocie istnieje, przyjąć z ży- 

wem nubolewaniem. Przypuszczamy, iż Rusini 

czekają na spsłnienie swych życzeń uyrawnio- 
nych z niecierpliwością, przypaszczamy, że nie- 
| rez są po macoszemu traktowani, ale zdaje się 
| nam sararem, że temu Wszystkiemu winna tyl- 
ko polityka Rusinów, 8 obecne ich postępowa- 
nie przyczynić się może tylko do tego, że ntra- 
pr sympatję tych wszystkich, którzy mogą po- 
waluć takie jeno działanie, którego cel osta- 
teczny nie wychodzi poza granice idei piństwo- 

wej monarchii austrjackiej. 

Byłoby przecież błędem nieuznać faktu, że 
ebeeny rach ruski przybrał charakter racha pan- 
moskiewskiego, i dlatego obseny moment może 

| najmniej odpowiednim jest dla objawienia poli- 
tycznej czułostkowości. Dach Gołowackich oszo- 
łomiać się zdaje azezególnie głowy młodzieży 
raskiej, a Moskwa stara się o to, aby tego du- 
cha umacniać. Wiedeńskie dzienniki popełniają 
wielki błąd, skoro chcą poznać tendencją i kie- 
ranek narodowych dążności z książek, i trzy- 
mają się przestarzałego i utartego frazesu. Mo- 
że być prawdą, że dagie lata Rusini byli naj- 
spokojniejszym i najzgodliwszym żywiołem wśród 
ludów austrjackich, i że w Galicji wschodniej 
miesnano innego pojęcia prócz dwóch: cesarz i 
państwo. Ale ograniczona ta lojalność, ten dach 
ślepej i bezwolnej uległości, który jest wyrazem 
wszystkich narodów, stojących na niskim sto- 
pnią cywilizacji ma swoje właściwuści. Znajdą 
ME awaze ekr m wzniósłszy się 
y= tön sopień wykształce „meją cywi- 
|Jizowane narody, podnoaz "glowy po mal swych 
pobratymców, i AEEA sobie z łatwością 
wp na nich, który a ludzi, pozbawionych 
nego przekonania może utworzyć formy od-| 
powiednie awemu widzimisię. Był czas, kied 
pierwszy lepszy urzędnik dyktował Rasinom, j 
się mają zachowywać, gdy Rasini swoje przeko- 
nania czerpali w kancelarji naczelnika polity- 
cznego powiatu. Wtedy udało się duchowieństwa 
ncawye władzę, i politykę fabrykowano na 


W r. 1848 posłała Galicja wschodnia tłum 
włościan do Rady państwa, w r. 1873 istny sy- 
nod. Któż może zaręczyć, czy w pięć lub dzie- 

|. mięć lat nie będą nadawać ton polityce Rusinów 
adwokaci, lekarze i bogatsi właściciele dóbr 
ziemskich? A osy% nie wiadomo w Wiednia, że 
właśnie ta część przyszłej imteligencji ruskiej 
częńcią już dzisiaj kształci sig w moskiewskich 
zakładach naukowych, częścią zaś w Wiedniu 
obraca się za prądem panslawistycznym. 


ywi-| dla ate klas średn 


We Lwowie, Środa dnia 25 Sierpnia 1880. 
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potrzebne dwa pełne tygodnie namyślać się nad 
tem, eo o tsj mowie powiedzieć mu wypada. I 
kiedy Europa zapomniała już o niej, przywołuje 
ją na pamięć, aby odkryć przed światem, że ta 
mowa „zachwiała wiarę w pokój”, że jest ona 
demonstracją wojenną, że świadczy, iż duch wo- 
jenny panuje w stronnictwie republikańskiem 
itd. itd, eo wszystko zmusza Niemcy do trzy- 
mania się w pogotowiu, do utrzymywania silnej 
i gotowej do boja armii. 

Wszystko to można było powiedzieć przed 
dziesięciu dniami. Jakież więc względy nakaza- 
ły organowi Bismarka zatrzymać awe zdanie, 
aż do obecnej chwili ? Nie omylimy się prawdo- 
podobnie Pap puszczając, że tylko ta okoliczność, 
o której właśnie pisaliśmy wczoraj, a mianowi- 
cie, nowe zabiegi Gladstona o pozyskanie Frau- 
cji dla sojuszu anglo-moskiewskiego. Mowa Gam- 
betty, jak tu jaż pisaliśmy, nie jest wcale wo- 
jowniezą, bo przecież zwykłych ref-ksyj nad 
„aprawiedliwością dziejową" nie można uważać 
za polityczną demonstrację. Wojowniczą zaś 
staje się jeno chyba w świetle owych Gladsto- 
nowskich zabiegów, ale też w ich świetle wazyst- 
ko co tylko jest, może być uważane jsko ws 
wniczo, albowiem sama myśl koalicji anglo- 
fraako-moskiewskiej jast jaż najwyższą demon- 
stracją przeciw Niemcom i Austrji. Obawa przed 

wstaniem tej koalicji nastrojła przeto pessy- 
mistycznie sfery berlińskie, 

Przypomniano wtedy sobie mowę Gambetty 
i skorzystano z niej, aby wzbndzić popłoch w 
sferach paryskich. Bismarkowi nie tajno bo- 
wiem, że jeżeli we Francji jest silne stronni- 
ctwo wojenne, to niemniej silnem jest stronni- 
ctwo pokojowe, które bądź dla tego, że nie 
ehce na szwank narażać dobrobytu Francji, bądź 
też dla tego, że ma zawsze jeszcze pewną tre- 
mę przed armią pruską, a pewną niewiarę w 
waleczność francuskiej, pragnie jak najdalej o- 
droczyć godzinę odwetu. | 

Tylokrotnie przekonał się Bismark, że po 
każdym energiezniejszym występie Berlina, czy 
to dyplomatycznym czy też tylko prasowym, 
wiatr pokojowy brał zawsze górę w Paryżu. 
Dopóki wcjaa rysuje się w dalekiej perspekty- 
wie, dopóty mieszczaństwo franeuskie pozwala 
sobie śnić o odwecie; ale ile zabrzęczą 
szablą w Berlinie, natychmiast inne uczucie o- 
włada barżoazją. Stracić odrazu takie; niesły- 
chane nadwyżki budżetowe, jak np. tego roku 
107 milionów w przeciągu 7 miesięcy, od 1. sty- 


cznia do 1. sierpnia, wydać kilka miljardów nal. 


wojnę, zachwiać zupełnie dobrobyt i w końca 
nie mieć jeszcze pewności, czy cała operacja 
zwycięstwem się uwieńczy, to nieco za wiele 
ich Francji. 

ulega też prawie wątpliwości! że osta- 
tui występ Nordd, Alg. Zig. patsy zamia- 
ry Gladstona w Paryżu. Z Pester Lloyda do- 
wiadujemy się, że te zamiary pewien niepokój 
nietylko w Berlinie ale i w Wiedniu wzbudzi- 
ły. Oto bowiem, co czytamy w komunikacie 
wiedeńskim tego pisma: 

„Zaowa rząd angielski zarzucił wędkę do 
ye aby pozyskać dyplomatów francuskich. 
Nadeszły tu (w Wiednia) wiarogodne o tej 
wędce wiadomości. Zapomocą jej chce Gladstone 
naprawić te fiaska, jakie dotąd uwieńezały po- 
litykę jego na Wschodzie... Trudno przewidzieć, 
jakie Franeja wobec tej wędki zajmie stanowi- 
sko. Obawy jednak budzi ta okoliczność, że or- 
gan Gambetty, Rep. franc., i sam Gambetta w 
swej mowie w Cherbourgu zaczęli jakby dąć w 
surmę bojową. Dzisiaj jednak, zdaje się, że już 
nieco chłodniejszy wietrzyk powiał we Francji. 
W każdym razie dominującym wypadkiem dnia 
jest ta intryga, jaka się teraz prowadzi na bru- 
ku paryskim." 


ne ma tę zasługę, że wiał nowe życie w Świat | ma mieć trzeba, 8 rachunek jest to podstawa 
usypiającą w gospodarstwie, bez której to ostatnie istnieć 


dyplomatyczny i rozruszał Europę, 
już w harmonii swego koncerta. 


Głosy z kraju. 


Tarnów d. 16. sierpnia. 


O czynnościach władz autonomicznych w 
kraja tak gminnych jako i powiatowych, dałoby 


się, a nawet należałoby się daleko więcej Paa, lada 
e 5 i 
i kieszeń j wynik rachunku nie troszczą się zupałnie. Czyli 


aniżeli się to po dziś dzień dzieje, 


a to z po- 
wodu, iż czynności to najbliżej nas 


naszą obcbodzą, na te patrzymy się z bliska, wj to 


nich prawie wszyscy czynny udział bierzemy, £ 
nimi łeteli jeszcze nie jesteśmy dokładaie obzna- 
jomieni, to jaż być powinniśmy, i dlatego win- 
niśmy też dzielić się nabytem doświadczeniem 
jako owocem naszej prac na pola aatonomi- 
cznem zdobytym, bezwzględnie na to, czyli te 
czynności nasze na krytykę lub naganę narazi- 
my i bezwzględnie na to, cayli ten owoc naszej 
pracy stanie się dla nas cierpkim a nawet gorz- 
im. Tym sposobem bowiem dowiedzielibyśmy 
się czego n nas niedostaje? Dlaczego chromamy ? 
gdzie leży złe, a gdzie dobre? i tym sposobem 
wyrobilibyśmy scbie pewien system w gospodar- 
stwie autonomicznem, wedle którego jako na 
doświadczeniu opartym, postępować byśmy mogli. 
Tymezasem nie znosimy się nigdy pi- 
pemnie w interesach aatonomicznych, nie 
dzielimy się nabytem doświadczeniem i nie 
labimy nawet rozmawiać o interesach autono- 
„miesnych, aby naszych czynności ma krytykę 
i narazić i gorzkiej prawdy nie usłyszeć. Je- 
|żeli zaś kiedy wyczytamy w dziennikach krajo- 


ką krytykę antonomiczn gospodar- 


re nam wytykają i nie staramy się onegoż na- 
prawić, lecz przeciwnie brniemy dalej w tem 
złem i staramy się co najwięcej miegodną pole- 
miką i rzucaniem na siebie błotem zniewagi, to 
złe choć chwilowo przygłuszyć lab je całkiem 
przydusić. Z tego to powoda chroma u nas 
gospodarstwo Ratonomiczne, wszędzie widzimy 
braki i niedostatki i ze wszech stron' słyszymy 
narzekania na nieporadność, nmiedbałość, opie- 
szałość i nieład a nawet lekceważenie dobra pu- 
blicznego. 

To złe powstaje dalej i ztąd, iż po upływie 
każdego trzechlecia, po największej części wy- 
bieramy do wszystkich instytucji antonomicz- 
nych lndzi zanadto interesami własnemi obar- 
czonych, ludzi nieświadomych gospodarki auto- 
nomicznej, ludzi, którzy ałbo bardzo mało, albo 
wcale nie dbają o intoresa kraju, powiata i gmi- 
ny, ludzi, którzy aby dogodzić swojej próżuej 
ambicji, do wszystkich iustytucji autonomicznych 
nin aię dają a nawet o wybór ten ubiega- 
ją śię. 

Że gospodarstwo autonomiczne w rękach ta- 
kich ladzi nie prosperuje, ale przeciwnie, mar- 
nieje, że 
deficyta i 
nowiną | 

Ze smutkiem więc podnosimy, że od czasu 
naraych autonomieznych rządów obok różnoro- 
dnych dodatków i podatków, Xtóre teraz płaci- 
my, a o których dawniej ani nam się Śniło, 
Wszystkie niemal gminy nasze W tak znaczne 
dłagi popadły, że trwoga nas przejmuje, co to 
dalej będzie? | 

Gospodarstwo krajowe było podczas tegoro- 
eznych rozpraw sejmowych nad zamknięciami 


iny nasze i powisty brną w ciągłe 
łagi, to nie jest ani tajemnicą, ani 


swój artykuł. W każdym jednak razie Gladsto-' 
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ehcąe wiedzieć jak wygląda, ciągle przed oczy-|na to Wydział krajowy? O tem zdaje się nic 
nie wie, choć wiedzieć powinien I 


nie może, nakoniee, bo z groszem publicznym 
trzeba się liczyć, i nie wolno go trwonić! Cóż 
mię jednak dzieje n nas z rachankami gminne- 
mi i powiatowemi? Czy kto sprawdza takowa 
z wszelką skrapulatnością i znajomcścią rze- 
czy? czy kto porównuje pojedyncze rabryki bud- 
żeta z zamknięriami rachunkowemi i pociąga 
winnych za przekroczenia onychte? Bynajmniej | 

U nas wprawdzie i to li àla formalności u- 
kładają budżety, zeatawiają i sprawdzają ra- 
lecz o dotrzymania rubryk badżatu i 


Amerykańskie ustawy przeciw 
lichwie. 


Kwestja zaprowadzenia nastawy przeciw lieh- 
wie w całej Austrji jest, jak mian, A a 
wieszenin. L cxne 8 poważne głosy repregantan- 
tów niektórych krajów koronnych popierają ją 
gorąco, popierają tę: kwestję usilnie i głocy po- 
ważnej i uczciwej prasy niemieckiej; jedynie 
tylko czereda centralistów pochodzenia gemie- 
kiego 1 niektóre dzienniki wiedeńskie na jej 
żołdzie będące, gardłają przeciw astawje, jadnaj 
aa zaw e kij choć w jednym 

an a tamę coraz bardziej rozwiel- 
możniającej się nędzy. 3 

Kraj nass w tej mierze podjął był iniojaty- 
wę, bo też nam bardziej jeszcze anit:li gdziein- 
dziej ciężyła na piersi ta zmora lichwy i wy- 
zyskiwania ciemnych mas luda przeg czarno 
masy żydowatwa, Nam niezawodnie lichwa dała 
wołającego na puszczy, wnoszę to xtą3, iż i we|rię ya raami 3 we znaki, musieliśmy tedy prze- 
mnie odezwała się jakaś ciekawość rozpoznania |ciw niej wystąpić i w granicach danych, szczu- 
się w rarhunka tarnowskiej Rady powiatowej |płych wprawdzie i niezupełnie wystarcza ących 
za rok 1879, który swoim członkom rozesłała. |adało nam się przeprowadzić ustawę WY w 
Studjowałem więc ten rachanek przez kilka dni |części zapobiegającą niepraktykowanemu rozbo- 
we wszystkich jego rubrykach, rozbierałem go jowi lichwiarzy. Ale i w innych krajach monar- 
ze wszystkich stron w jego dochodach i wydat- |chii otwarto oczy na zgubne »katki nieprawej 
kach, bo ekciałem dociec, ile też wynosiły na- eksploatacji, do której się wzięła pewna klasa 
łożone na nas dodatki do podatków w r. 1879, ludności, usiłująca na każdym kroku usuwać się 
których 14 pre. płaciliśmy? na co były obróen-|od obowiązków czy to względem państwa, czy 
ne? i ile też z ogólnych dachodów w r. 1879 też względem kraja, a wyzyskująca na korzyść 

zostało gotówki na rok 1880? Pot się ze mniejswoją wszelkie instytneje państw 

ł, tak wertowałem ten rackunek, i nadarem-|jąca do ostatniej krwi 
nie, bo tego, eom szakał, nie znalazłem! Cóż|rymi równonprawnioną została, 
więc wycisnąłem z tego rachnnkau? Oto tę al- Nie od rzeczy będzie, sądzimy, przytoczyć 
ternatywę: „że taki rachunek albo stanowi tyl- na tem miejscu, tym se. 
ko światek papieru, albo też, że my na tskimjw wolnej Ameryce, od której staremu kontynen- 
rachunku zupełnie się nie rozamiemy. Nie chcie- |towi wkrótce wiele uczyć się przyjdzie. Otóż 
lipyśmy się jednak za tę naszą nieświadomość tam „handel pieniędzmi" czyli fichwa nie jest 
w TE rachunkowych tak od raza uderzyć |tak wolnym przemysłem, jak praktykowało się 
w piersi, lecz przeciwnie, cheielibyśay go pod-|u nas do niedawna a w innych krajach dotąd 
dać pod krytykę szerszej publiczności, aby o-lsię jeszcze praktykuje. 
siągnąć jej światłe zdanie, czyli taki rachunek W każdem państwie wolnej a bogatej Ame- 
ma jaką wartość? i czyli takie prowadzenie ra- |ryki istnieje stała, ustawą unormowana stopa 


sprawdzenie można nazwać sprawdzeniem ? i 
czyli to sprawdzanie może mieć jakąkolwiek 
wartość wobec niejasności i niedokł<dneśsi ga- 
mego rachanka, jaki ja np. xa rok 1879 z tar- 
nowskiej Rady powiatowej otrzymałem, pozwol 

sobie powątpiewać, jakkolwiek jako kiosztośiej 
nie jestem z kapiecką rachunkowością obznajo- 
miony. 

Że te wycieczki w sejmie nie były głosem 


chanków mogło przetrwać 14 letnią praktykę |procentowa, na podstawie któ trryg 
życia autonomiczuego? W tym celu posyłam ządy tamtejsze gdzie jest gran “migla an 
wam ten rachanek, kujcie go i sądźcie, a|xwolonym handlem pieniężnym a lichwą. Nadte 


zaapokoicie moją ciekawość, bo my po wysuszeniu |w 33 państwach czyli 
sobie naszych mózgownie wycisnęliśmy zaledwie |jest maximum megęcych się pobierać procentów. 
tylko ten sens moralny: że ile ten rachunek | ponad które to m:ximam pobrany procent uwa- 
mieści w sobie wartości, tyle warto jest cała|żany jest za lichwę, i jako lichwa karany. Tak 
nasze gospodarstwo powiatowa! Bardzo będzie-|kary z mocy ustaw nałożone na lichwę jak i 
my jednak szezęśliwi, jeżeli nam przeciwność |prawne maximum dozwolonego procentu są na- 
tego twierdzenia udowodnicie, bo wstyd by nam |der rozmaite. Dzieje się to z tego powodu, że 
było, iż na takich rachunkach przez lat 14 nie nie „unia”, ciało prawodawcze Stanów Zjedno- 
pozualiśmy się, i że dopiero teraz z powoda in- |czonych, lecz zgromadzenie prawodawcze kaś- 
nych okoliczności oczy nam się otworzyły, a i|dego stanu z osobna ma bezpośrednią i jedyną 
tak nie widzimy! w tej sprawie ingerencję. 

Nie lepiej się dzieje w naszem mieście po- I tak stopa procentewa legalna wynosi: 12 
wiatowem, trzeciem z rzędu w Galicji! Tam bo-|od sta w stanie Wyoming, 10 w Arizona, Kali- 
wiem reprezentacja gminna, o ile wiadomości z, fornii, Colorado, Idaho, Montana, Nebraska, Ne- 

y Waszyngton; 8 od sta w 
ków ale i dzienników kasowych nie sprawdza! Alabama, Floryda, Teksas, 7 w Konnektikat, 
od lat trzech, a zatem od czasu swego istnie-:Dskota, Georgia, Kansas, Michigan, Mi 


terrytorjach ustanowione 


Nie, tego już nie 


J . 
u nas dobra gospodar- OWON ee | Maine, Maryland, 


kiha ! Massachusets, Missisipi, M 
a antonomiczna, p wym Meksyku, 
nomiezni nie tratynują gminnych rachunków | nocnej, Ohio, Pensylwanii, Rode-Island, Tenne- 


procen do któ 
ugody specjalne międay aa zawarte "yć 
mogą, wynosi 24 od sta w Idaho, 12 od sta w Dako- 


najgłówniejszą czynnością autonomiczną | 


rachunków przedmiotem cierpkich wycieczek, 


ta, Kanzas, Miunesota, Nebraska, Nowym Meksyku, 


. „ Telegram berliński przynośi nam dzisiaj 
wojowniczy komentarz Nordd. Allg. Ztg, do mo- 

Gambetty w Cherbourga. Organ Bismarka, 
jakkolwiek jest pismem codziennem, nważał za 


MOZAJKA 


napisu? 
BERLIOZ SA S. 


(Ciąg dalany). 


Niedługo trwalo milczenie. 

— Przychodzę rozmówić się z panią stanowczo — 
rzekł wojewoda SUFowo, nsiadłszy bez zwykłych form 
grzeczności, na drugim końcu otomany. 

— 0 czem? — zapytała obojętnie Irena, 

— Pani stroisz sobie zabawkę t mnie, jak z bła. 
zna, ale ja dowiodę pani, że nim Wcale nie jestem, j żę 
ćwiczyć at dowcip na mój rachunek, niebardzo bez. 
piecznie. _ 

Mówiąc to Miączyński zaogniał się Coraz więcej 
gniewnem oburzeniem, a jego oczy miotały grożne po- 

ski. z 
i Spokojna wobec niebezpieczeństwa, którego już od- 
wrócić nie misła zamiaru, Irena przemówiła obojetnie: 

— Nie rozumiem pana. Racz się zrozumialej obja- 
nić. 

— Ha! wyzywasz mnie na zrozumialsze objaśnie- 
nie! — zawołał w zapędzie wojewoda, — Alboż to nie 
nowa obelga? O! nie igraj kobieto z gniewem moim! 
nie igraj snim! Ostrzegam | Tyś w szponach orła. Drżyj 
więc, żeby cię nie rozszarpał, albowiem on jeden, nie 
kto inny, panem twego Życia i panem twej Śmierci! 
Drłyj! bo miłość wzgardzona, wyśmiana, w nienawiść 
mię zamienia! i czuję... Że już cię nienawidzieć za- 
czynam |... 

— O! dzięki ci panie za to słowo | — rzekła Ire- 
na kładąc dłoń na sercu. Wielką mi ulgę przyniosło, 
Odjąłeś mi prawo pogardaać tobą, boś szczerą prawdę 
ualachetnie wypowiedział, Wzbudziłeś we male cześć 


LA Za" 


Odpowiedź Zempsa, o której pisaliśmy wczo- 
raj, pokazuje w jakim kierunku intryga ta ma 
się rozstrzygnąć. O tej odpowiedzi nie wiedzia- 
ła chyba jeszcze Mordd. Allg. Ztg., skoro pisała |żet jest Źwierciadłem w gospodarstwie, które 
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działowi 


dla twego charakteru. boś zalotnego kłamstwa zanie- 
chał, które cię poniżało w moich oczach i wstrętnym, 
bo niegodnym szacunku, czyniło. Opatrzność dała ka- 
demu odrębną naturę, której mu przekraczać niewolno. 
Twoja, niezdolna kochać, jak moja zhańbić się niezdol- 
ną. Tyś orłem (jakeś się słusznie wyraził), Żeby niena- 
widzieć, bujać na wyżynach samowoli, i postrach roz- 
szerzać dokoła. Jam słabą istotą, łatwą zdobyczą szpo- 
nów orła — a jednak... nie drżę przed nim, jak widzisz, 
i jestem zupełnie spokojną. Moze chcesz wiedzieć, zkąd 
to pochodzi ? Chętnie ci objaśnię. To pochodzi ztąd, że, 
jeżeli orzeł zechce mi wydrzeć Życie, łaskę mi zrobi je- 
Żeil honor... sam zginie/... W każdym więc razie korzyść 
byłaby na mojej stronie. Wszakżeś mnie zrozumiał?.... 

— Dlatego właśnie żem zrozumiał, nie wierzę ! — 
ozwał się ironicznie wojewoda. Ani sama pragniesz 
śmierci — anibyś ją zadała orłowi... Mów o tem jakie- 
mu frycowi, u którego jeszcze mleko nie wyschło pod 
nosem, a nie mnie. Któż nie wie, że słowo kobiety, 
wiatr — a jej męztwo, bańka mydlana. Lada dotknię- 
cie, pęknie... 

— Nie wierzysz? — sprobuj! — wyrzekła Irena 
dobitnie i przeciągłe, cisnąc swój kindżał obnażony 
w dłoni. Jam nie z tych, których słowo wiatrem, a 
męztwo bańką mydłaną. Niewiasty i dziewy mojej oj- 
Czyzny, to nie wasze wypieszczone i lekkomyślne paniel 
Gdy kochają, to na zawsze. Gdy nienawidzą, to do gro- 
bowej deski, Gdy przyobiecują, to nie z płochą myślą 
wykrętu lub zdrady. Słowo ich niezłomne, jak skała — 
a męztwo serca idzie u nich w parze z dzielnością ra- 
mienia, co Śmiało uderza, bo je bój wyćwiczył, a krwi 
się nie złęknie, bo ją w obronie kraju nieraz przele- 
wała! Jakimi one, taką jestem i ja! A więc powta- 
rzam; — zechcesz mego Życia? — oddam ci je chętnie! 
Zechcesz mojej hańby? — umrzesz! Żelazo nie pęknie 
— ramie nie omyli — zaręczam | 

7 Skruszę Żelazo i twe ramię skruszę | — zawołał 
cicho wojewodu, powstając z otomany. Tyś szalona ko- 
bloto! Opamiętaj sig! Zły to był duch, który cią naw 


poczynionych przez pojodynczych posłów Wy- 
ajowemu za przekroczenia rubryk 


wych ja 

stwa, to nie korzystamy z niej, nie przyswaja- 
my sobie dobrych rad, nie usuwamy złego, któ- 
ze krajowego. I bardzo słusznie, bo bad- 
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tchnął myślą zuchwałego oporu! Tu opór niemożebny ! 
Wszystko w tych murach winno ulegać mej woli! Nie 
chciałaś pokochać mnie dobrowolnie ?... pokochasz z mu- 
su! — bo ja tak chcę — a więc być inaczej nie może! 
Rozumiesz ? 

— Nie będzie tak ! — rzekła Ircna surowo, i po- 
wstała z miejsca z twarzą zarumienioną oburzeniem i 
z pałającem okiem. — Nie będzie tak! powtarzam. Ten, 
któregom kochała, nie żyje! i jam też dla innego ko- 
chania umarła! Nie zmusisz ducha mego do miłości, 
jak ust nie zmusisz do kłamstwa! Tyś panem tych mu- 
rów, twych podwładnych panem, ale nie moim! Duch 
niepodległy nie ukorzy się przed twoją przemocą. Duch 
mój szydzi z twojej przemocy. Nie wierzysz? Spróbuj! 
O! jakżeś niepodobny sercem do twego czcigodnego ro- 
dzica, którego zgon łzą krwawą opłakałam, bo dobrym 
był dla mnie, jak ojciec, milosiernym jak Opatrzność! 
Nie dopuściłby on, Żebyś hańbił szlachetne imię jego, 
gwałcąc najśwlętsze zasady człowieczeństwa — pastwiąc 
się, jak to czynisz, nad bezbronną i nieszczęśliwą ko- 
bietą! Nie dopuściłby, powtarzam, bo dumnym był nie 
z tego, że panem, ale z tego, Że polskim rycerzem i 
człowiekiem, a któż nie przyzna, Że duma taka rękoj- 
mią godności i cnoty? Czemuż zboczyłeś z toru takich 
przykładów ? Czemu wyrównać ojcu nie usiłujesz? Wszak 
to, zdaje się, nie trudno! Nie zarosł jeszcze gościniec, 
po którym on stąpał do miłości ludzkiej i do błogosła- 
wieństwa nieba, Droga ubita i prosta. Idź po niej z do- 
brą wolą, a nie zboczysz i dojdziesz. I ludzie pochwalą, 
i Bóg nagrodzi, i sumienie pokojem obdarzy. Żyłeś be- 
zemnie? Żyj i dalej! Pozwól, bym odeszła — i zapo- 
mnij, żem istniała kiedykolwiek na Świecie. I tobie lżej 
będzie — i mnie. Zwracam ci kosztowne dary twoje. 
Nie dla mnie djamenty, złoto i perły! Bluźnią żałobie 
serca mego! Znieważają świętość mej żałoby! Oddaj 
Szczęśliwszej i zdolniejszej pokochać ciebie, odemnie. 
Co do mnie, kochać nie chcę, nie powinnam, nie mogę! 
Jam nie żyjącą kobietę, lecz trupem! Wszystko, skąd 
ycie tryskało, zabito we mnie! Wszystko, co nię roz: 
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Oregon; 10 od sta w Arkanzas, Kol ja 
nois, Indiana, Jowa, Kentaky, "ishiga Tisa. 
aj M Missouri, Tennesee, Viskonsin; 8 od sta 
w Alabama, Lousiana, Karolina, Ohio, Virginia ; 


wijało w duszy marzeniem nadziei i szczęścia, zbarzo- 
no! Na cóż się przyda tobie trup martwy? Na co chło- 
dna i ciemna ruina? Niech ją wicher padołu rozwieje 
w przestrzeni! Niach mroki zapomnienia okryją na 
wieki! 

Zamilkła Irena. Opuściła czoło. Skamieniała w pa- 
miątce i boleści. Pierś jej falita się niespokojnie ży- 
wych wrażeń zamętem; lecz oczy ciała zamierzchły, 
jakby obezwładnione Śmiercią, bo nie ciała ale duszy 
oczyma badała ona w tej chwili, nie wiadomo, przeszłość 
czy przyszłość, i nic tam niestety! kromie sieroctwa i 
żałoby dostrzedz nie mogła. Lubo żywo dotknięty w swej 
dumie słowy Ireny, wojewoda poczuł się jednak wzru- 
szonym wobec tej wielkiej i uroczystej boleści. Nie zna- 
lazł on w sobie dla niej osłody, nie znalazł nawet szla- 
chetnego współczucia, na jakie zasługiwała, ale znalazł 
przynajmniej coś podobnego do względu, do uznania, 
które go powstrzymały od cynicznego szyderstwa i brutal- 
alskiej pogróżki i zniewoliły zamilczeć. Zegar zamkowy 
uderzył późną godzinę nocy, kiedy ocknąwszy się z głę- 
bokiej zadumy. wojewoda pożegnał sucho Irenę i wy- 
szedł. Zoe i Ksenia zastały ją stojącą pośród komnaty, 
zamyśloną i smutną. Dłoń jej cisnęła kindżał obnażony, 
Drugą trzymała na s-rcu. Dokoła migotały na podło« 
dze, zausznice, djademy, sznury z brylantów i pereł, 
jakby rozmiecione ze wzgardą w porywie rozpaczy lub 
gniewu. Podbiegła Zoe, podbiegła i Ksenia. Uklękty 
obie u nóg swej ukochanej pani i ściskały kolana, ca- 
łowały ręce, przemawiały do niej z najtkliwszem wynu- 
rzeniem przywiązania swego i spółczucia. Rzewnie i bło- 
go odbił się głos tych serc poczciwych w sercu boleją- 
cym Ireny. Lżej zrobiło się jej i weselej, a sucha i za- 
ogniona źrenica zabłysła łzą dobroczynną, cudowną rosą 
pokoju i ulgi! 

Kiedy przyszedłszy do siebie, Irena usiądła na 
otomanie, nie czując się zdolną spoczynku, pomimo spó. 
Źnionej pory, Zoe i Ksenia zajęły zwyczajne miejace u 
nóg swej pani, a wtedy Ksenia zanuciła piosnkę p, t. 
Lothario i Lela. 


7 od sta w Delaware, Maryland, Maszachusats, 
New Hairapshire, New Jersey, Pensylwanii, Ver- 
mont i zachodniej Virginii. 

W stanach na poły jeszcze dzikich, mało 
zaladnionych, jest stopa procentowa stosunkowo 
wysoka. W starych zaś stanach Nowej Auglii, 
gdzie handel jest już rozwinięty i daleko więk- 
szy aniżeli razem wzięty handel całych Niemiec 
i monarchii aastro-węgierakiej, wynosi mczimum 
stopy procentowej 6 do 7 od sta. Ograniczenie 
to nie zaszkodziło, jak widać, wcale coraz po 
tężniej rozwijającema się handlowi tych stanów; 
u nas przeciwnie, wolncść lichwiarska, handle 
takiego, jak to widzimy, nie stworzyła, ale ow- 
szem gnębi go i przytłumia. 

Co do kar nakładanych w Ameryce na 1. 
chwę — niema innych jak tylko kary pieniężne. 
Pobieranie wyższych procentów, po nad mexX - 
məm zakreślone ustawą pociąga za sobą: 1) 
Utratę cał:go kapitała wraz z abiegłemi pro 
contami w Stanach Arkanzas i Oregon ; 2) atra- 
tę procentów w bardzo wielu stanach ; 3) atra- 
ta prozentów wszystkich ij kosztów aąuowych w 
Nebraska ; 4) stratę całego kapitała w Konekti 
kat i D:laware; 5) utratę 10 pret. z kapitału 
w Jowa; 6) zapłacenie trzykrotnej nadwyżki u- 
mówionych procentów po nad dozwolone maxi- 
mam w Masachaseta; 8) utratę nadwyżki pro- 
centów po nad max mam w Indianie, Kauzas, 
Maryland, Minnesota, Missisipi, Pensylwanii, 
Vermont, Wirginii i Ohio; 9) 100 dolarów kary 
albo więzienie w Idaho; 10) 100 dolarów kary 
i strata nad i procentów nad maximam w 
Tennegee, w końca 11) 1000 dolarów kary albo 
więzienie w Nowym Jorku. 


Sytuacja w Irlandji. 


Stosunki irlandzkie zaczynają się coraz gro 
kniej akładać. Codziennie usłażny telegraf przy: 
ROSt Wiadomości z wyspy „zielonej* o greźnych 
nieporządzach i zaburzeniach. Sekretarz stanu 
mr. Forster, otrzymawszy 18. bm. wieczorem 
bardzo niepokojący telegram, odbył z kolegami 
natychmiast naradę i udal się sam do Dablina, 
aby gabinetowi zdać osobiście sprawozdanie o 
położenia Irlandji. Miał się w Dablinie poroza- 
mieć z wicekrólem i innemi namiestniczemi 
władzami, jakie jest właściwie położenie rzeczy, 
i co zarząia:ć nalsży. Utrzymują powszechnie, 
że niektórzy urzędnicy w Dublinie znowa go 
rąco przemawiali za bezwarankowem przywró- 
ceniem stanu oblężenia. Wedio sprawozdania je- 
dnakowoż jakie mr. Forster przedłożył na ra- 
dzie gabineta, położenie Irlandji nie jest jeszcze 
tak grużue, aby wymagało zaprowadzenia stanu 


oblężenia. lag à i 

W Corka obiegały pogłoski, że wykryto po- 
szlaki zamierzonego wysadzenia koszar w po- 
wietrze, że miano znaleźć dwie beczki prochu 
na jednym końca tanela prowadzącego pəd ko- 
szary. Pulicja jednak wykazała bezzasadność 
tej pogłoski, przesłachawszy bowiem władze ko- 
lujowe, przekonała się, że ani procha nie zna- 
leziono, aru żadnych nie widziano imdywidnów, 


strzałów w okna, i ciskano kamieniami w mie- |fartha i Czajkowskiego p. t. „Marsz cesarza Fran- 
szkanie. Mr. Lawrence miał jakieś procesy nie- | cisńka Józefa", i że będzie grany przez muzyki 
dawno o fermę. Mr. Lawrence otrzymał zeszłe-| wojskowe pułków Ringelsheim i Grondreconrt. 


go tygodnia list bezimienny z pogróżkami. Nie 
przedsiąwzięto żadnych aresztowań, 
Lawrence udał się o pomoc do policji. 


Odpowiedź Turcji. 


* Pomiędzy aresztowanymi w Wiednin za za- 


tylko mr. |miar rozszerzania pism przeciw uroczystościom ce- 


sarskim, które niemieekłe dzienniki nazywają „kóchst- 
hochver:ätherisch“ znajduje się także Polak Mikie- 
wicz, znany z krakowskiego procesu socjalistów. 
Uauieszczona przedtem w ratnszn szkoła eta- 
towa męska im. Piramowicza została przeniesionę, 


E opaa W. Porty na zbiorową notę s16- |do domu Lswakowskich w rynku nr. 10 obok ka- 
cin mocarstw w sprawie czarnogórakiej, brzmi | mieniey arcybiakapiej. Wpisy uczniów do tej szkoły 


w GE przekładzie, jak następuje : 
ys. 
swojej grzeczności w obec mccarstw, i zgodnie 


z ich życzeniem jak najprędzej załatwić tę Abi 


wę, zezwala w zasadzie na odstąpienie Dulcigno 


gorycy i jeziora Skodarskiego będzie linią gra- 
niezną owa, która wypadnie przez wytyczenie 
na miejsca panktów, oznaczonych w traktacie 
berlińskim. 

Wys. Porta jest gotową zawrzeć w tym ce- 
la konwencję, i nie waha się ponieść cfisr, od- 
stępująs tak ważny pnnkt, centram handlowe 
urodzajnego powiatu. Rząń cesarski dąży wyłą- 
cznie do tego, aby unikać każdego nowego w;- 


padka spornego, a nawet możliwości jakiego- | 


kolwiek zawikłania. Jednakowoż aby odatąpie- 
nie w mowie będące bez przeszkód i trudności 
dokonanem być mogło, koniecznem jest natural- 
nie przedłużenie o kilka tygodni przyzwolonege 
już, lecz nie wystarczającego 21 dniowego ter- 
mina. 

Podpisany oznajmia zarazem, iż W. Porta 
zezwalsjąc na odstąpienie Dalcigno, przedewszy- 
stkiem i nieodzownie poczawa się do obowiąz- 
ku przestrzegania i obrony wszystkich swych 
praw, które jako mocarstwo samodzielne posia- 

a, a więc i obowiązku wyklaczenia wsaclkieh 
co dó obcego pośrednictwa ułożyć sig mogących 
lab ułożonych planów. = 

Gdyby, wbrew wszelkiema oczekiwania, mo- 
carstwa przedłażenia powyższego nie przyjęły, 
gdyby mniemały, iż koniecznem jest przedsię- 
wzięcie pewnych kroków skierowanych ku temu, 
aby umożebnić Czarnogórze zajęcie miasta Dul- 
cigno przemocą, naówczas rząd cesarski ujrzał- 
by się w niemożności uznania tych środków, 
któreby w jakiejkolwiek bądź formie bez jego 
prag wolenia nue być musiały." 

roszę przyjąć eto. 
Abbedin. 


Trzy tygodniowy termin ubiega właśnie 
dzisiaj, Mocarstwa nie odpowiedziały jeszcze na 
tę notę, ale nie ulega wątpliwości, że na to 
przedłażenie przystaną, 


Kronika miejscowa 1 zamiejscowa. 


Dnia 24, sierpnia. 
* Kolej Karola Ludwika zniżyła dla depntacyj 


odbędą wię w daiach: 29, 30. i 31. b. m. od 8. 


Porta chcąc złożyć oczywisty dowód! go ią, przed połndniem a od 3. do 5. po poładniu. 


* Chór męski Towarzystwa mnzycznego krząta 
się żywo okeło aerenady, która ma bzć odśpłewaną 


na rzecz Ciarnogóry. Wszelako po stronie Pod- | Podczas pochodn z pochodniami. Prowinejonalne to- 


| Warzystwa śpiewackie zgłosiły bardzo poważną 
„liczbą nezestników. S»lewacy z prowincji otrzymają 
: bezpłatnie bilety jazdy a we Lwowie zostaną univ- 
|kowani bezpłatnie w prywatnych pomieszkaniach i 
;w lokalnościach Towarzystwa muzycznego. Władze 
| wojskowe wypożyczyły dla przyjezdnych śpiewaków 
| 200 sienników, tyleż koców i 400 prześcieradeł. 
Lwowski chór zamierza także kolegów z prowincji 
ugościć wspólnym obiadem, 

Do Mnzenm przem. miejsk. nadesłano na cza- 
lasow wystawę następnjące przedmioty: 1. Kapa z 
| kościoła OO. Francirzkanów suto haftowana złotem, 
| zabytek z lágo stulecia, a jak podanie niesie jest 
to relikwia po błogosł. Jakóbie Strzemie wyniesio- 
nym w r. 1892 na arcybiskupstwo halickie. 2. Or- 
nat z kościoła OO. Bernardynów z czasów Króla 
| Sobieskiego również begato haftem złotym ozdo- 
(biony, 3. Dwa ornaty z pięknym haftem ze złota, 
j srebra i jedwabiu, wykonane przez p. Depntowi- 
czową, znaną ze swej zręczności, rutynowaną haf- 
ciarkę we Lwowie. — Wspomniane okazy tak ze 
względów charakterystyki czasn jako też techni- 
cznego wykończenia zasłagnją ze wszech miar na 
uwagę. 


| * Czytsmy w Czasie: „Donosiliśny w swoim 
"czasie, że prof, Łaszezkiewicz z polecenia Akade- 
mii umiejętości wybiera się w podróż nankową do 
| Sandomierza, Koprzywnicy, Opatowa it. p, dla 
zbadania tamtejszych pomników romańszczyzny — 
wiadomość tę powtórzyły wszystkie niemal pisma 
|warszawskie. Dowiadujemy się teraz, że profesor 
| Łuszczkiewicz, który tam od początku b. m. wyje- 
chał, jaż od pierwszej chwili pobytn w Sandomie- 
rzu, gdzie badał i mierzył kościół św. Jakóba za 
miastem położony, podejrzywany jako ajent woj- 
skowy anatrjacki, strzeżonym był pilnie przez straż 
ziemską i żandarmerję. Gdziekolwiek udał się to- 
warzyszyli mn oni z daleka. Niepomogło prof. Ło- 
szezkiewiczowi przedstawienie się natychmiastowe 
naczelnikowi powiatu, który na prace badawcze do- 
zwolił, gdyż opieka nie nstawała, co więcej gdy 
nasz badacz udał się do Koprzywnicy, miał zaraz 
wizytę naczelnika powiatu, który pracy się przy- 
patrywał chwilę i nieodstępowało go opieknńcze 
oko straży ziemskiej. Ni$ na tem koniae, we środę 
rano kiedy profesor Łnszczkiewicz ukończywszy ba- 
! danie opactwa miał zamiar udać się do Opatowa, 
otrzymał powtórną wizytę pana naczelnika tym ra- 


` 


któreby takowe podłożyć mogły. Mamo to jednak | powiatowych udających się do Lwowa na przywi- zem Z rozkazem telegraficznym od gubernatora ra 


koszary pilną otoczone s4 strażą, 

W Beifańcie, gdzie zeszłego poniedziałka 
wydarzyły się grośuiejsze zaburzenia, we wto- 
Tek zesałrgo tygodnia powtórzyły się niepokoje. 
Kilka domów zd< Mulowano, a O'Connela tx efigie 
Spalono. Policja rvzpęuzała malkuntentów 1 aie- 
aztwwała kuka. - | 

Agtacja W kraja prowadzi się energieznie. 
Członek parlamenta Dulon prezydsywał we wto- 
Tek Ra mityugu Raroduwej gu w Daub.ine i 


rzał na komstytacją kumisji krajowej i doradzał 


dziersawcom, 807 wię do mej z niczem nie apear 1 lachowskiej. Kolej Lwowsko - Czerniowiecka upo- rowawszy mię u wójta, spisywała protokoły z kim) 


cal. Zgromadzenie powzięłu uchwałę, w której: 


obecni zobowiązali się, żadnych spraw przed 
Bią nie wytaczać. W okolicy Longhrei pojawiły 
mọ piakaty, grożące Śmiercią temu, coby powa- 
żył mę kupować formę, z której wypędzono 
Qziarzawcę. 

Wzywają dalej wszystkich Irlandczyków, 
aby obok siebie jak jeden mąż stanęli i wypg- 
dazdi wszystaich włoŚacieli ziemskich. Właśn- 
€lel dóbr 1 hcyvant zjawił mię w tem miejsca 
pod osłoną policji, ale licytacja masiała być od- 
łos0ną, guys mat nie miał odwagi przedłożyć 
tf.rty. Dobra poniszczono okrńitnie, 1-tumalt 
przybrał bardzo griźne rozmiary. Pod wieczór 
oabyłu się zgromądzenie, ka aczczenia agitato- 
któ.zy licytacji przeszkodniii, a przy tej 
sposobniści namiętne S poet mowy. 


Vristene koło B.llinacargy, przyczem dano 8 


TT aS SE, 


| tanie cesarza, jakoteż dla tych, którzy się wykażą 
|zaproszeniem Wysziału krajowego o połowę cenę 


jazdy pierwszą | drngą klasą, a dla włościan na-. pewne zabronić mn pobytn. 


domakiego, w którym połecono mu odbyć u prof. 
Łnszczkiewicza rewizję, papiery jego zabrać a za- 
Pan naczeln:k umiał 


'letących do deputacyj wydawane będą bilety trze- złagodz Ć rzecz do przejrzenia notat rysunkowych 
ciej kiasy po cenach ustanowionych dla wojska.|i zasądał słowa, że dalszych prac prof. Łuszczkie- 


Dyrekcja pierwszej węgiersko-galicyjskiej koleł ze-|wicz nie będzie prowad:il, dopóki nie otrzyma o-! Kazimi 


(lnznej npoważniła: nacaelników atacyj do wydawa- zobistego pozwolenia gubernatora. Dobrze polnfor- 
inia biietów I. i II. klasy legitymowanym korpora- mowani dodają, że gubernator oparł się aż o mi- 
|cjom i dspntacjom za `|, ceny jazdy ważne do 20.;nistra spraw wewętrznych. Opuściwszy Koprzywni- 
t września. Reprezentacje powiatowe w obrębie ko-'cę w celu odpoczyaku we dworze znanego obywa- 


jazdy tam i napowrót ważne do 20. września. Toż nia słowa naczelnikowi sprowadził osobą swą żan- 
{šamo tyczy się kolei Dniestrzańskiej I Tarnowsko-, darmerję i straż ziemską do wsi, która rozkwate- 


miał przy tej sposobności mowę, w której ude-| lei otrzymają po trzy bilety III, klasy do wolnej tela poddanego Austrji, p. Łuszczkiewicz pomimo dar | 


— (irt) Podhajce 20. sierpnia. Na dnia 16. 
b. m. odbyło się posiedzenie tutejszej Rady powia- 
towej. Dla powitania cesarz: wybrano depntację, 


w której skład weszli: zastępca marszałka Kazi-; 


mierz Zaremba, obywatele ziemscy Franciszek Jan- 
kowski, Aleksander Wartaresiewicz, proboszcz gr. 
Dymitr Hnzar i włościanin Fed Sodomora ; do da- 
putacji tej we Lwowie przyłączą się nadto człon- 
kowie Rady Enil Torosiewicz i Wince:ty Podiew- 
ski. Na posiedzenin tem n hwaliła Rada jednomyśl- 
nie wystosować do p. ministra szarbn następującą 
petycję: 

„Ekacellencjo! Coraz blitszą jest chwila, w 
której na kraj nasz muże spaść klęska niesprawie- 
dliwego podwyższenia i niesłnsznego rozłożenia po- 
datkn w razie, gdyby wię ntrzymały wnioski or- 
ganów ministerstwa skarbu przedłożone w czerwcu 
b. r. komisji centralnej o taryfach klasyfikacyjnych 
i dochodzie grnntowym, oznaczające dla prowincji 
zachodnich taryfy i dochody zbyt niskie a podwyż- 
szające bardzo znacznie rownltaty operatów naszych 


komisyj krajowych. Przytoczone w sprawozdan n gów najyiękniejszego drzewostanu, to istne cmen- ' 


komisji sejmowej porównanie dochodów zamierzo- 
nych we wnioskach rządowych z datami o cenach 
kupna i o cenach dzierżawnych wskazują, że ta do- 
chody byłyby w Galicji w stosunku do tych cen i 
czynszu znacznie wyższe, niźli w prowiucjach Za- 
choduich. Nadto rzeczone wnioski organów mini- 
steratwa skarbu poprzewracały dowolnie wewnątrz 
kraju naszego stosnnki nstanowione przez komisje 
krajowe, które przecież lepiej znają Kraj, niźli owi 
ladzie, którzy odważyłi się zmieniać te stosunki w 
biurze ministerjalnem, Rada powiatowa podkajecka 
wnosi prośbę do Waszej Ekacelleneji, ażehyś kazał 
niezwłocznie rozpoznać i zmienić należycie wnio- 
ski rządowe do komisji centralnej wniesione I ezu- 
wał, by nas nie dotknęła tak wielka krzywda w 
chwili, gdy Wasza Ekscelencja dzierżysz tekę mi- 
niatra skarbn.* 

Słusznie zanważył wnioskodawca p. Emil To- 
rosiewicz, iż uchwała w tej mierze w sejmie zapa- 
dła, powinna być dla wszystkich Rad powiatowych 
wskazówką do podjęcia walki wszelkiemi środkami, 
jakiemi na drodze legalnej dysponować możemy, do- 
maganie się od miaistra sprawiedliwego rozkładu 
ciątarów jest jeszcze dalekiem od wyzyskiwania 
jego stosnnku do kraju, jako naszego rodaka, by 
jeduak uczynić zadość wymaganiom przysłowia nio- 
mieckiego: „Wo keia Kiager ist kein Ri hter“ za 
przykładem tutejszej Rady powinay pójść i pójdą 
bezwątpienia wszystkie rady powiatowe. 

Dnia następnego t. j. 17. bm. odbyło się po- 
siedzenie Rady miejskiej a i tn dla powitania ce- 
sarza wybrano deputację, której przewodniczyć bę- 
dzie JW. ksiądz prałat Keruchka, wskład tejze 
 eszlł ks. kanonik Józef Dndykiewicz ge. kat. 
proboszcz miejscowy, p. Michał Borowski notarjasz 
burmistrz miasta Izydor Kramarcznk 1 członkowie 
Rady Leib Rottenberg i Jakób Wwdntraub. Wazy- 
scy obrani oświadczyli, że odbędą podrós Własnym 
kosztem, deputacja ta przyjmować będzie cesarza 
także w Halicza. 

— Turka, 30. sierpnia. Na posiedzenia odby- 
tem dnia 17. b. m. zostali wybrani z Rady powia- 
towej tarczańskiej dv delegacji dla powitania cesa. 
rza w Krakowie i Lwowie z kurji większych po- 
siadłości p. Albert Strzeletki prezes Rady powia' 
towej i właściciel dóbr, ka. Jan Mikuś proboszcz 
obrz, rzym. kat. z Tarki; = kurji miejskiej : Se- 
weryn Brysiewicz porztmietrz z Tarki, z kurji 
wiejskiej: Ihaat Pawlnch włeścianin z Chaszczowa. 


Tarnów 19. słerpnia. Kuratorja Barsy św. 
erza w Tarnowie, podaje niai-jszea do pu- 
blicznej wiadumości wynik tegorocznej klasyfikacji 
uezniów w liczbie 52 do tego zakłada przyjętych. 

Po wydalenin 3 uczniów, otrzymało ž poro- 
stałych 49 w drugiem półroczn 187980 13 świa- 
dectwo celającego stopnia, 28 świadectwo pierw- 
szego stopnia, 6 przeznaczono do egzamiun popraw- 
czego, 2 świadvctwo drugiego stopnia. Tak pomydl- 


waźniła naczelaików stacyj ażeby tym członkom 
reprezentacyj powiatowych i depntacyj miejskich, 
którzy się jako tacy poświadczeniem odnośnego 
prezesa Rady powiatowej, względnie burmistrza 
wylegitymują, tndzież tym panom, którzy okazą 
zaproszenie do wzłęcia ndziałn w uroczystościach 
przyjęcia cesarza wystawione przez galicyjski Wy- 
dział krajowy wystawiali stosownie do ich Życze- 
nia karty I. lab II. klasy na jazdę do Lwowa i 
napowrót, ważne na czas od 25. sierpnia do 20 
września, za epłatą jednej trzeciej części takay. Í 
Nadto należy prezesom wszystkich reprezentacyj 
powiatowych, których deputacje z naszej kolei ko- 
rzystać będą, dać do dyspozycji trzy wolue bilety 
trzeciej klasy na jazdę do Lwowa i napowrót, wa- 
zne przez czas powyżej wskazany. Zarazem mają 
naczelnicy stacyj pronić tych podróżnych, którzy 
chcą używać wagonów I. klasy, ażeby w razie je- 
śliby przy którym z pociągów zabrakło wagonów 
klasy I. zechcieli.nżyć wagonów klasy lí. natural- 
nie za zniżonemi biletami klasy II. 


* Wyższe komendy w galicyjskich manewrach 
spoczywać bądą w ręku fetdmarszałków-pernczni- 
ków: br. Litzelkofena, br. Bienertha, br. Dopfuera, | 


.|br. Degenfald-Schonburga , ka. Ludwika W iadisch- 


grastza i Salomona Friedberga. 

* W tych dniach donieśliśmy, że p. Weinreb 
skomponował na przyjazd cesarza marsz trynmfalny, 
Kompozytor uprasza nas O wzmiankę, ź6 marsz ten 
wyjdzie wkrótce z druku nakładem księgarni Sey- 
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inym rezultatem dopiero pierwszy rok Barsa r:e- 
on rozmawia i co każdej chwili robi. To stało się czona cieszyć sią moze, zawdzięczając takowy głó- 
px EE PR rA ady RA 4i dja zie swemu kustoszowi, ks. z zak. 00. Bernardy- 
wśród podejrzeń mógł uratować szczegółowe stndja ; r Anan 
nad kilkoma zabytkami. Profesor Łaszczkiowicz, KAŻ Benignemn Leji, który swem nienstaa 


„ 'Otaczaniem dziat k rzytem 
ko reprezentant ciała nankowego dobrze zrobił, Sob roind ET” AES „dk Alat a 
osobiście nie starał wię o pozwolenie u gubernato- sobie zjednać serca młodociane i tym sposo- 


nakłaniać młedzieź do wytrwałej pracy w Zzdo- 
pedale ROA 1 cięty a opoze dyplo- pywani sobie potrzebnych wiadomości. Z drugiej 
matycznej wyrabiać pozwolenie do ba nanko- strony zdołał swemi zabiegami i skatecznem sta- 
wych. Ford tego dopiąt, aby w tak ciężkim roku nie 

< Wiadomości polisyjne x d. 23. sierpnia. zbywało tejże młodzieży na niczem, co tem tru- 
Pani H. J. skradziono z pomieszkania pud l. 14 dniej było, o ile, xe 4 nezniów bezułatnie, 7 za 
przy ulicy Smoczej złoty zegarek w jednej koper- połowę ustanowionej kwoty. a 88 za opłatą po 6 
cie bez szkicłka ze złotym lańcaszkiem. zł. miesięcznie bylo przyjętych. 

Straż policyjna prsytrzymała Pinkasa Grosa-|  Zaopatrzyć tyle młodzieży, £ to w czasie takiej 
manna poszlakowanego o zbrodaię sprzeuiewierze- drożyzny zdrowym pokarmem, n«leżytem światłem 
nia i znalazła przy nim 3 kartki galicyjskiego Ban- i ciepłem z miesięcznej kwoty 249 zł., było nader 
ku kredytowego, a mianowicie: jeduę ur. 10327 na tradnem zadaniem, tem bardziej, że ka. Bewga 
zastawione za 30 zł. 6 kubków, jednę nr. 9862 Leja objąwszy objąwszy obowiązki kustosza Barvy 
na zastawione za 80 zł. soluiczkę, enkierniczkę, 6 we wrześnin 1879 zadnych naturaliów, jak np. sie- 
kubków, 3 łyżki i 2 grabki ze srebra i jednę nr. mniaków, gruchn, zboża a nawet drzewa nie za- 
10772 na zastawione za 40 zł. 3 grabki, 3 łyżki wiał, podczas gdy w innych latach naturalia te od 
i 6 kubków ‚ze prebra. |. | dobrodziejów w znacznej ileśsi składano, tak, że 

Więzień Chołod Dmytro rodem z Rzephiowa nawet nie było potrzeby takowych kup'wać. Że nię 
powiatu Ztoczowskiego 24 lat liczący zarobnik, za kw. kustosz Z zadania powyższego mógł tak pię” 
zbrodnię podpalenia na 10 lat ciężkiego więzienia knie wywiązać, zawdzięczać to nalozy ofiarności 
skazany, zbieg? z tntejszego domn karnego. į szlachetnych dobrodziejów i autonomicznych insty- 

Złożono w policji 85 sztuk baranich skórek kmcyj, mianowicie Wys, Wydziałn krajowego, Swie- 
znalezionych na uł. Łyczakowskiej. jtnych Rad powiatowych, tarnowskiej Rady miej. 

również nie można tn 


przemilczeć w spaniałomyślnej  axczodrobliwości oby- 
wateli wschodniej Galicji, zkąd przez ręce kwe- 
starza Bury także hojne datki płynęły. 
Kuratorja poczytuje sobie przy sposobności tej 
‘zm nader miły obowiązek wyrazić wzmisnkowanym 
władzom, dobrodziejom i w ogóle wszystkim tym, 
„którzy w jakikolwiek sposób przynieśli pomoc Bar- 
„sie, staropolskie „Bóg zapłać”. | 
i Bruckenthał Choronow (w powiecie raw- 
„skim d. 16. sierpnia. Daia 4. b. m. o godzinie 4. 
,z połndnia długo wisząca chmura żelazno-bradnej 
jbarwy, posnwająca się z południowego wschodu, 
,zapowiaduła straszliwą katastrofą. Wrzało w niej 
bsznstannia jakby w sta kotłach, Walka trwała 
„niedługo. W ckamgnieniu zerwała się tak straszna 
fbnrza w połączenia z ulewą, gradem i piorunami, 
jakiej od pokoleń nie widziano. Spustoszenia, ja- 
kie burza zrządziła, są straszne, szkody nieobli- 
czone. W lasach dóbr Bruckenthal-Choronow, Chlew- 
(czary, Ssłasze, Butyny, Staje, miejskich bełzkich í 
|najbiźszych ościennych, kilkadziesiąt tysięcy mor- 


jtarzysko. Obalone drzewa powstrzymały ogromnemi 
barykadami wszelką nawet pieszą komunikację. Wi- 
idok to straszliwy, przerażający. Na rozległych 
przentrzeniach, kędy stały prześliczne sosny i kil 
kusetleżnie dęby, dzić zupełna zniszczenie, jakby na 
pobojowisku, gdzieniegdzie pozoscały tylko obszar- 
i pane drzewiny z połamanemi gałąziami. Właściciele 
| pytani, co poczną z tą ogromną masą połamanych 
(drzew piętrzących się w stertach, milczą rozpaczli- 
|wie. Potrzeba kroci, aby uprzątnąć zwaliska, a 
miliony za mało i wiek człowieczy za krótki, aby 
|na miejscach ich zszieleniły się nasze bujne, pię- 
kae lasy, reprezeniujące niemałe kapitały. Hura- 
gan, o którym mowa, nie zatrzymał się w lasach, 
siły jego nie starły się w walce z milionami drzew 
olbrzymich, ale z całą potęgą uderzył na wioski i 
dwory. We wsiach Bruckenthal-Choronów, Chlew- 
czany, Ostobuż, Woronów, Staje, Tehlów i tym 
najbliższych sterczą tylko grazy obalonych budyn- 
ków. Nie ostały się najsilniejsze budowy; kościół 
łac. w Brnekenthalu został w fandamentach waru- 
szony, a wewnętrzne ołtarze z filarami częściowe 
nszkodzone. Cały budynek znacznie się pochylił, a 
zrestaurowanie znaczne pociągnie koszta. Najwię- 
kszą poniósł szkodę folwark Choronów-Chlewczany, 
następnie Thelów, Ostobuż i Weronów. Lud wiejski 
płacze, rozpacza, bo też strasznie go burza do- 
tknęła, Chaty, szopy, stajnie, zbożem napełnione 
atodoły, słowem całe zagrody i dobytki, owoce 
pracy i zuojów całorocznych, pochłonęła jedna chwila. 
Zboża w powalonych stodołach zamokłe, ustawiczne 
słoty niszczą do reszty a siana na łąkach i snop- 
ków w polach odsznkać nie mogą właścieiele. Z 
kilkunastn kóp odszakuje się na własnem I naj- 
bliśszem terytorjum zaledwie jednę. Nie mniej stra- 
azoy widok na folwarkach i w ogrodach, Imponu- 
jące swoją okazałością sędziwe drzewa w ogrodach 
folwarku Ostobnź zdrazgotane w kawałki, a prze. 
śliczne aleje lipowa w folwarku choronowskim zgru- 
chotane w drzazgi, smutny | rzewny przedstawiają 
widok. Nie brakło ofiar w bydle, będącem na pa- 
szy w lasach i w stajniach, które uragan powalił. 
Kilku ludzi poniosło dosyć ciężkie rany, We wsi 
Butyny wicher porwał pewnego wieśniaka, niósł ge 
wysoko niby gont z dachu, nareszcie uderzył nim 
tak silnie o drzewo, że biedak na miejsen ducha 
wyzionął. Trapa znaleziono bez głowy. Dopiero 
czwartego dnia po pogrzebie edszukano w lesie 
głowę nieboszczyka, Co posząć nadal, nikt na rasie 
nie bada, ratując co można. Cu zarządzą wysokie 
c. k. władze również nie wiemy; wierzymy wszak- 
że, że przyjdą z pomocą i spoglądamy w prey- 
wzłość... z niejaką otu.ką, 

— W Belgii w czasie uroczystości nirodowyck 
odbył się pochód tryumfalny, obejmujący epizody z 
htatorji Belgii od 18 do 19 wieku.. Królewska ro- 
dzina przyglądała stę pochodowi z balkonu zwege 
pałacu. Defi.ada pochodu trwała dwie godziny. Wo- 
ay trynmfałne były ż przepychem urządzone; pro- 
zentowały bogactwo Belgii w formie estetycznej i 
robiły wspaniałe wrażenie, Pochód odbywał wię w 
najwyższym porządku. Bogactwo kostinmów wy- 
woływało podziw; publiczność przejęta była zapa- 
łem i entuzjazmem, kiedy przesuwały się postacie 
Leopolda I. z anstrjącką chorągwią i Marji Tere- 
zy, zapał był nie do opisania. Pomiędzy jnnemi 
były wozy fabrykantów broni z Leodinm, majtków 
z Antwerpii, prasy, przemysłu gorzelnianego, piwo- 
warów, sztuk pięknych i przemysła w ogóle, ka- 
zdą grupę składały postaci w historycznych kostiu- 
mach, wykonanych z całym przepychem średnio- 
wiecznym, każdej grupie towarzyszyła muzyka, któ- 
ra starodawne pieśni przygrywała. Całe widowisko 
było wspaniałe i niezatarte sprawiło wrażenie, 
Ole Bull. W Londynie zmarł sławny 
skrzypek Ole Buil. Urodził wię w Bergea w Nor- 
w.gil 5. lutego 1810. W najęisrwszej już młodo- 
ści okazywał wielki talent do muzyki — lecz ro- 
dzice i krewni nie przyzwalali by młodzieniec po- 
święcił wię sztuce. W 18, roku życia wstąpił na 
wydsiał teologiczny nnmwersytetu w Chris 
ściągnął jednak rychło na się niełaskę władz aka- 
demickich, ponieważ stadjnjąe teologię, wieczorami 
dyrygował orkiestrą teatralną. Dla tego też porsi- 
cit stadja i puścił się w podróż artystyczną do 
Niemiec, a najpierw nial sę do Kassel, gdzie spo- 
dziewał się iż bawiący tamże mistrz smyczka Spohr 
udzieli mn swej protekcji. Chodne jednak przyję- 
cie jakiego doznał, zraziło go do tego stopnia, iż 


Ksenia nie dokończyła jeszcze pieśni, gdy nagle 
Irena porywając się z otomany, zawołała: Dość, dość 
już Ksenio! Nie kończ na Boga! bo żal me serce roz- 
sadzi! Żywo stanęły mi przed oczyma ubiegłe doby 
szczęśliwej mojej swobody, i porywają mnie gwałtownie 
ku sobie, jak potok, jak otchłań, jak niebo! Czuję, że 
się ich pociągowi oprzeć nie zdołam! że... za chwilkę 
swobody, za jeden powiew. rodzinnego pola, za jedną 
nutę gwarów puszcz Mołdawiii, jej cienistych wąwozów 
i modrych strumieni, dałabym... dałabym... Wieczność ! 
Zbawienie l... Cóż więcej dać można? Co? Nie marzę 
ja o rozkoszy i blasku. Świetność i wesele dawnego 
bytu zatonęły już bezpowrotnie w topieli czasów i zda- 
rzeń. Lecz dopuść Boże miłosierny! ażebym choć raz 
jeden przed Śmiercią mogła zapłakać na zwaliskach, 
krwią ojca, matki, braci moich poświęconych! ażebym 
na miejscu ich przedwczesnego zgonu, uderzyła czołem 
hołdownie, i wyłkała moją rzewną, sierocą modlitwę, 
za mich, o! Boże! i'jeszcze za jednego, co padł ofiarą 
tego samego piorunu, który szczęście moje doczesne 
rozgromił | 

Mówiąc to Irena opuściła się na kolana, twarz 
rekami zakryła i głośno zapiakała. Zoe i Ksenia pla- 
kały także przy niej i-modliły się. Niespodziane, bo 
pakten S spóźnionej porze nadejście pana Cham - 
ca, przerwało tę rzewną i uroczystą scenę. - 

Powstała Irena, Zoe i Ksenia pownutały także. Po. 
mimo łez, godła boleści,| niewyschłych jeszcze na ich 
twarzy, powitały zacnego Starca z uśmiechem zadowol- 


nienia, nie kryjąc wszakże przed nim, że widzieć -g0 po 


północy wcale się nie spodziewały. 
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— Dostojna pani! — rzekł Chamiec głosem 
wzruszonym do Ireny, odwiodłszy ją na stronę. — Przy- 


chodzę na małą chwilkę, i to ukradkiem, z obawy żeby. 


się o tem w zamku nie dowiedziano, co mogłoby wy” 
stawić na szwank niechybny interes, jaki mnie tu spro- 
wadza. Natura tego interesu wielka i święta. Rzecz 
idzie o twój honor i o moją uczciwość. Tyczy się więc 
ona, jak widzisz dostojna pani, nas obojga, jest nam 
spólną, i jako taka, potrzebuje ciasnego przymierza na- 
szych usiłowań. 

— Gotowam na wszystko, cokolwiekbyście mi po- 
radzili — przemówiła Irena z wylaniem Szacunku i 
wiary. 

— Dzięki ci pani za ufność. Niegodnym onej nie 
byłem i nie będę. Racz mi teraz powiedzieć Szczerze, 
ale tylko szczerze, czy zgodziłabyś się na tajemną 


_ ucieczkę z zamku ? 


— 0! nie powahałabym się ani chwilki! Lecz, 
panie kochany... ja nie wiem prawdziwie... nie rozu- 
miem... | 

— Rzecz bardzo prosta. Tobie tu pani pozostać 
nie można i nie należy. Namiętność wyuzdana, żadnego 
względu nieuznająca, grzeszna i haniebna, czyha na 
cześć twoją! pokojowi całej twej przyszłości zagra- 
ża! Uciekaj! i 

— Nie traćmyż chwilki! — nie traćmy! — rze- 
kła gorączkowo Ireng porywając dłoń sędziwego starca. 
Wszystko“ zamiarowi) sprzyja. Noc ciemna — zamek 


uśpiony. Nie dosłyszą — nie dostrzegą. Zanim się opa- 


trzą, daleko będę, daleko ! 


— Nie! dostojna pani — ciągnął dalej Chamiec.— 
Pojmuję skwapliwość twoją, ale koniecznem jest, żebyś 
ją w sobie poskromiła. Ani dziś! ani jutro nawet! Ob 
myślałem ja gruntownie, jak, kiedy i dokąd uciekać 
mamy.,. 

— Mamy? — pytała Irena zdziwiona. 

— Nieinaczej! Alboż myślałaś, że cię pani opu- 
szczę? Obiecałem umierającemu przyjacielowi (który był 
razem i twoim najżyczliwszym przyjacielem), że w każ- 
dej złej przygodzie znajdziesz mnie zawsze przy sobie, 
i święcie tej obietnicy dotrzymam! Byłożby to sumien- 
nem, żebym cię puścił samą jednę, na ryzyko ślepego 
trafu, bez środków, obrony i rady? W kraju obcym 
każdy manowiec zagadką — a każdy Człowiek głucho- 
niemym. Tamten w obłęd wprowadzi, a ten ani nauczy, 
ani dopomoże, Tyś biedna, za to stary Chamiec ma sia- 
ki taki kapitalik, i ten na usługi twoje do ostatniego 


. szeląga. Zresztą, konie gotowe, broń przyrządzona, plan 


ucieczki zdrowo, zdaje się, obmyślany. Zamilcz o niej 
pani do czasu przed swojemi odaliskami. Język, narzę- 
dziem zdrady; źle zatem robi ten, co ważną tajemnicę 
cudzemu językowi powierza. Dla wojewody bądź pani 
uprzejmą, ile ci godność twa osobista pozwoli. Nie roz- 
jątrzaj go. Udawaj nawet... przychylność... wesele — ale 
w mierze należytej, żeby w nim nie obudzić podejrze- 
nia. Pojatrze wypada dwudziesty dziewiąty czerwca; 
dzień apostołów Piotra i Pawła. Będzie rach wielki 
w zamku z powodu imienin wojewody. Ruch ten i za- 
mieszanie trwać będą do późnej nocy. Uczty i pijatyka, 
usposobią wszystkich do sna. głębokiego.. 

Rozumiem ! rozumiem! — przemówiła Irena z ra- 


dośnem wzruszeniem. — O! Boże! daj dożyć tej chwili 
i pobłogosław jej! 

— Amen! — odpowiedział starzec. 

A kiedy odchodził dodał : 

— Obaczymy się nie pierwej, aż w noc dwudzie- 
stego dziewiątego czerwca. Hasło: „Praytomność! Wil, 
czenie i Wiara w Boga !“ 4 

Po odejściu pana Chamca, Irena udała wielkie znu- 
żenie ; kazała rozebrać siebie odaliskom do spoczynku, , 


i zaleciła im żeby to samo uczyniły. Gdy pozostała sa. . 


mą, zaniechała przybranej roli obojętności i pokoju,* 
puściwszy wodze wzruszeniu, jakiego doznawała ; wy- 
biegła z pościeli, stanęła przy otwartem oknie, i owiana 
balsamicznemi powiewy przestrzeni, pogrążyła się całem 
jestestwem swojem w morzu wspomnień i dum, co jej 
przeszłość i przyszłość doczesną zalegało. Jakoż uleciała 
oua duszą z ciasnej komnaty, co jej ciało więziła, na 
przestwór niczem nieokreślonej swobody uczucia. Uleciała 
w te doby i miejsca, co jej pierwszy uśmiech i łzę 
najpierwszą widziały; w te miejsca, gdzie żyć zaczęła 
i żyć przestała niestety! dla marnych złudzeń pokoju, 
dla znikomych nadziei szczęścia! Na gruzach rodzinnego 
zamku, na mogile najdroższych sercu istot, spoczął 
duch Ireny z modlitwą swoją i Żalem. Potem uniósł 
się w dal przyszłości, szukając rozwiązania jej ciemnej 
i złowrogiej zagadki. I cóż tam napotkał?  Sieroctwo! 
pustkowie ! i samotną mogiłę, bez łzy przychylnego żalu, 
bez datku zadusznej modlitwy! Jęk bolesny wyrwał się 
z piersi Ireny. Nigdy się nie czuła tak opuszczoną! tak 
nieszczęśliwą! Padła na kolana, załamała dłonie i za- 
płakała do Boga. (C. 4. x) 


ama m 


szmienił zamiar, i udał się do Góttyngi na wydział 
prawniczy. Lecz i tu nie popasał długo, w Müa- 
den rozpoczął na nowo zawód kapelmistrza. Nieba- 
wem atoli pojedynek zmusił g0 do szukania schro- 
nienia w Paryżu, gdzie mu się tak mizernie powo- 
dziło, iż szukał śmierci w nurtach Sekwany, zostal 
jednak uratowany. Później za protekcją bogatej 
wdowy hr. Faye, która odkryła w zmarłym mi- 
strzu wielkie podobieństwo do ayna swego, wszedł 


Bull na popisową arenę przed wielki świat pary- | 


obił sobie imię. Ożenił się w Paryżu i 
s 4 1838 wrócił do Bergen, zkąd E r. 1843 wy- 
jechał w podróż artystyczną do Ameryki, zkąd po 
dwu latach, obładowany skarbami wrócił do Euro- 
py i w stolicach kontynentu dawał koncerta z wiel- 
kiem powodzeniem. Z jenerałem Juzufem podróżo- 
wał czas jakiś po Algierze, następnie wrócił do 
Bergen, założył tam teutr i liczne szkoły. Tymeza- 
sem zmarła ma żona, a kiedy wskutek zakładania 
szkół zawikłał się w nieporozumienia z rządem 
norwegskim, skierował znowu do Ameryki. W Pen- 
rylwanii zakupi? około 120000 akrów lasów, chcąc 
założyć kolonię, lecz i to mn się nie ndało. r. 
1854 zmuszony przykremi siosunkami objął w No- 
wym Jorku dyrekcję „Akademy of Music“, a wła- 
ńciwie tamtejszej opery włoskiej, lecz stracił przy- 
tem resztki swego majątku. Znękany wrócił do Eu- 
ropy, DY w jej stolicach nowe zdobywać laury. W 
r. 1870 udał się znowu do Ameryki, ożenił się 
powtórnie, | z młodą piękną żoną wrócił do Euro- 
py- Osiwiały już, a jeszcze wzbndzał podziw i u- 
niesierie mistrzowską grą swoją. W ostatnich la- 
tach zajmował się zagadnieniami akustycznemi i 
usiłował ulepszyć skrzypce. O przebiegu i skutku 


wy, brzmi: „Le comte Jean Casimir de Corvin Pio. 
trowski*. 

Na rapytanie prezydującego, członka sądu, 
Kilszteta, czy przyznaje się do winy, podsądny po 
czął mówić po francusku, na co prezydujący zrobił 
mn uwsgę, że mówić może polsku. 

Podsądny. Czy mogę mówić z zupełną swobo- 
dą slowa? 

Prezydujący. Roznmio się, z zupełną swobodą 

Podsądny. N:e będę się długo rozwodził, ani 
(przytaczał żadnych dokumentów, gdyż nie chodzi 
ltn o to, czy jestem hrabią lub nie, ale o te, czy 
jestem lnb nie jestem uznany przez horoldję mo- 
skiewską. Przodkowie moi, jako Polacy, nie uwa 
żali za stosowne legitymować się przed hereldją 
moskiewską, ja jako ich potomek, nie uważałem 
tego również za potrzebne. Używałem tytułu hra- 
biego, ponieważ pudług mego przekonania mam do 
tego prawo. Ja wywodzę ród mój od hrabiów Cor- 
vinów, patrycjnszów świętego cesarstwa rzymskie- 
go. Comites sacri imperii romani, ród ten był 
sławnym jeszcze przed narodzeniem Chryttnsa Pa- 
na. Jedni się z tego śmieją — ja w to wierzę. 
Nie chciałem jednak tego warystkiego tłómaczyć 
heroldji. 

Przyznaję, iż nżywam tytnłu hrabiego, cho- 
ciaż hrabią moskiewskim nie jestem, i za to być 
może, podlegam karze podług któregoś tam pa- 
rsgrafn. Pozwolę sobie wszakże zrobić tu jeszcze 
jedną nwagę. Otóż w całej tej sprawie widzę tylko 
pewien rodzaj szykany, wymierzonej przeciwko mnie 
ze strony policji. Bardzo wiele familij w Polsce u- 
żywa książęcych i hrabiowskich tytułów, chociaż 
ezęsto nawet z6 szlachectwa wylegitymowaćby się 


tych nejłowań muszą się znajdować ślady w pi-|nie mogły. Dziwna rzecz, nikt ich za to nie po- 


atkie plony w polu, które pozostały się były po 


gradzie z d. 18. czerwca b. r., a ponieważ w tych| zę 


stronach polnych najwięcej było zasiewów owsa, 
soczewicy i breczki, które nie były jeszcze zebra- 
ne, grad z ulewą zniszczył takowe na wielkiej 


Londyn d. 23. sierpnia. Forster. wrócił 
swojej wycieczki do Irlandji. Wczorajsze 
mityngi w Irlandji odbyły się spokojnie. 
Londyn d. 23. sie pnia. Do „Timesa* 


przestrzeni pól znachodzących się między wsiami:| donoszą ze Skodaru, że 20. sierpnia przybył 


Kotnzów, Gniłowody, Kujdanów, Bsbu'ińce, Osow- 
ee, Kurdwanówka itd. do 2 mil kwadrat. Pioruny 
nawet zapalały wiele półkopków w polu. Straty 
nieobliczone spowodują, że w okolicy tej w tym 
roku zapanuje nędza i głód, albowiem żyto nie u- 
rodziło się, hreczka również, a wszystkie inne zbo- 
ża wybił grad po dwa razy. 

Z okolicy Zabłotowa donoszą o tej samej bn- 
rzy z gradem, który w znacznej części wszystkie 
będące na poln jarzyny uszkodził. 

Z okolicy Kołomyi donoszą również o tejże 
burzy, która jednak była tam kilka godzin weze- 
śniej i w kilkunastu miejscowościach nad Prutem 
znaczne szkody wyrządziła, szczególnie w tytoniach, 
a ponieważ deszcze eiągle prawie padają, zbiorów 
skończyć nie można, a zboże w kopach i pokosach 
porasta, 

O burzach połączonych z ulewą i gradem, do- 
noszą ze wszystkich stron kraju, panowały one bo- 
wiem i były tak częste w pierwszej połowie sier: 
pnia, że nie ma żadnej okolicy, któraby nawiedzo- 
ną nie była. 

Co Bię tyczy zbiorów we względzie otrzyma- 
nych z jednego morga plonów pszenicy, żyta, owsa, 
jęczmienia najlepiej wyszły te gospodarstwa, które 
ze zbiorami się pospieszyły, i do 1. sierpnia przy- 
najmniej zbiór ozimin ukończyły, zebrane bowiem 
po tym termlnie zboże ze względu na siągłą słotę 
|nie tylko pod względem jakości wiele do życzenia 


smatch pozostałych po znakomitym wirtuczie starej ; 
szkoly, zajmującym świetne miejsce obok Pagani-| 
niego i Spohra. 


— Zapalenie się wełny owczej. Przed kil- 
ka miesiącami wysłał kupiec Schwarz z Berna ko- 
leją północną Ferdynanda wagon z bawełną i wel- 
ią owczą do Łodzi w Polsce. Wagon ten jak 
wszystkie odbyć musiał długą kwarantannę na ko- 
morze moskiewskiej w Granicy i ściśle był rewidowany. 
Niedlugo zuuważano w magazynie weń dymu, a gdy 
drzwi otworzono i wionął wiatr, cały wagon stanął | 
w płomieniach, į zgorzał w momencie do szezętn. 
Kupłec wytoczył proces kolei. Kolej najpierw wi- 
nita o przypadek moskiewską manipulację celną, — 
następnie jednak zarzuciła kupecwi, iż nie może 
odpowiadać za zniszczenie towaru, który sam z sie- 
bie łatwo jest zapalny. Niedawno zgorzał temuż 
kapcowi cały magazyn napełniony takim materja- 
łem, i Schwarz zupewne będzie musiał odstąpić od 
żądania odszkodowania. 


— Henryk de Tourville. Za kilka dni zje- 


dzie do Wiednia przez angielskie sądy cywilne de- 


legewana komisja specjalna, W celu ponownego do- 
chodzenia zbrodni morderstwa, dokonanej prze 


ciąga do odpowiedziałności. Sprawa podobna zda-i pozostawia, ale i eo do ilośei plon: mniejszy z po- 

rzyła się dopiero po raz pierwszy ze mną, tak, że wodu wysypania się wyda; ze wszystkich bowiem 

policja nie wiedziała nawet, do jakiego sądu udać stron donoszą, że zboża zostając przez parę tygo- 
się ze skargą. Za co mię spotkała ta szykana, wiem dni w kopach porsstać zaczynają i bardzo się wy- 
dobrze. Oto przed niedawnym czasem wydałem w |zypały. 

Krakowie broszurę p. t.: „Gambetta.“ Co się tyczy zbiorn pszenicy to najwyższy 
Prez. To nie ma wcale związku ze sprawą. zbiór z jednego morga w okolicy Sokala wynosi 
Pods. Przeciwnie, zaraz wykażę związek. Otóż 20 kop po pół aż do trzy ćwierci korca z kopy; 

na książce tej nmieściłem napis: „na dochód mło- dalej z okolicy Sieniawy do 10 kop z morga po 

dzieży polskiej", którego usunąć nie chciałem. Inde 1:/, do l'j; korca z kopy --"Chorońnicy 14 kop 
irae. Zresztą dodam, że będąc zmuszonym pozostać po 1 koren z kopy; w okolicy Barsztyna 8 kop 


w Warszawie prawie miesiąc, podczas gdy potrze- 
bowałem wyjechać za granicę, uważam się za do- 
statecznie nkaranego. 

Prez. Cry w uniwersytecie dorpackim używa- 
łed pan tytułu hrabiego ? 

Pods. Urzędownie — nie. 8 

Prez. Czy ojciec pański używał tego tytułu ? 

Pode. Mój ojciec i dziad bawili się w demo- 
krację, ale mój pradziad używał go. 

Prokuratsr żąda zastosowania pierwszej części 
artykuła 1.411 k. k. 

Sąd po naradzie wydaje wyrok, mocą którego 
szlachcie Kazimierz Corvin-Piotrowski uznanym zo- 
staje za wiunego nieprawnego przywłaszczania so- 


dwoma laty na Stilfserjoch. Sądy anstrjackie dawno bie godności hrabiego, i na zasadzie drngiej części 
już wydały orzeczenie w tej sprawie, rezultat do-' artykałn 1.417 kodeksu kar i innych skazanym zo. 
chodzeń słnży za podstawę procesu cywilnego wdro- staje na 25 rubli kary, w razie zaś niemożności 


żonego przez zastępcę Henryka de Tonrville, w 
sprawie dziedzictwa pozostałego po zamordowanej, 
kobiecie. Oprócz tego spornego dziedzictwa mx 
Henryk Tonrviile niezaprzeczone prawo pobierania, 
renty rocznej w kwocie 25000 złr., — niestety 
jednak bardzo bołesnem dlań być musi, iż w wię-, 
zieniu karnem w Gradyska nie może wydać dzien- 
nie więcej jak 1 złr. 40 ct. Z wikta więziennego: 
jest ów bogacs najmocniej niezadowolony, gdyż po-! 
trawy pr dzene są na smalcu, którego Tours, 
ville nie znosi. Od długiego też ezasu żyje tylko, 
chlsbem i mlekiem. i 

< Przy tej sposobności podać minsimy, iż nieda: 
wma otrzymał obrońca Touryille'a wzruszający list 
od pewnego Tyrolczyka, 72 letniego starca. „Żona, 
moją — pisze on — od dłagich lat nio opuszcza: 
łoża, ja zsé jestem jnż niezdolny do praey, i nie 
mogę żony wyżywić. Jestem przeto zdecydowany 
za anmę 100 złr. i za 50 ceatów dziennie, które: 
bym mógł żonie posełać, odsiedzieć karę za boga- 
tego p. Tourville“. Rzeez naturalna, że życzenin 
temu zadość stać się nis mogło. 


Doktor Tanner, który 40 dni morzył się 
głodem i nie umarł, jest jeszcze dotąd bohaterem 
chwśli, o którym tysiączne krąłą anegdoty. Między 
innemi jeden z dzienników amerykańskich podaje 
następującą opowicść z tendencją wybitnie antyme- 
dyczną, Pewien doktor był wezwany do chorego, 
mieszkającego w tym samym domu co Tanner. Przez 
omyłkę wchodzi on do mieszkania tego ostatniego, 
który, że wspomnimy nawiasem był właśnie w 34 

twojego postu. Niezwrscając uwagi na obec- 
nych, doktor siada przy leżącym Tannerze i za- 
BEYRA go badać, Bierze za puls, słucha oddechu, 
aaskultuje bicie sorca, każe pokazać język — i na- 
resscie bos wahania ezyni następujące ustne visum 
r i pTwarz blada, puls przyspieszony, język 
biały... Pan chornje z niestrawności, żołądek musi 
byś przeładowany bardzo... Przepiszę pana wła- 


= 


niszczenia na 5 dni aresztu. 

Pods. (wyjmując portmonetkę). Czy mam zaraz 
zapłacić ? 

Prez. Nie, gdyż prokurator przed upływem 
terminu ma prawo założyć jeszcze protest. 

Poda. Wożny, moja laska! i (wychodzi z sali). 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Sprawozdanie o stanie urodzajów i zbiorów 
we wschodniej części Galicji 7a czas od dnia 1. do 
15. sierpnia 1880 roku, na podstawie raportów Ko- 
mitetowi galic. Towarzystwa gospodarskiego nade- 
słanych. 

Z okolicy Radziechowa ; Niezwykłe słoty i bo- 


rze elągle trwające, szkodliwie oddziałały na zbio». 


ry, zboża w kopach dużo porosło i ziarna wiele się 
wysypało; sprzęt chmieln rozpoczęty, wskutek sło- 
ty dostał rdzy, co właściwie nie szkodzi, ale w 


handlu nie popłaca, gdyż nie ma zielonego koloru. 


W chmielarniach, na nizinach położonych, pojawia 


"się śniedź. Wskntek słoty nastąpiła niekorzystna 


stagnacja w rozwijaniu się szyszek, ztąd plon bę- 
dzie gorszy. Ilość mąki normalna. 

Z okolicy Narsjowa donoszą o wielkiej burzy 
z gradem dnia 3, sierpnia, który zniszczył w czę- 
Ści niezebrane pszenice a w większej połowie gro- 
chy i breczki, 

Z okolicy Tarnopola donoszą, że dnia 8. sier- 
pnia około 4 godz, wieczorem straszna burza i a- 
lewa z gradem nawiedziła tamtejszą oko'lcę; a d. 
4. sierpnia była druga burza, lecz juž daleko mniej- 
sza. Grad ogromne szkody wyrządził w wielu miej- 
scowościach, sžczegòlniaj w owsach i w hreczkach. 
Wicher uszkodził i powalił wiele budynków, a pół”. 
kopki ze ztożem daleko poroznosił. , 

Z okolicy Zbarata donoszą nam o tej samej 
burzy z ulewą Í gradem w nocy z 3. na 4. sier: 
pnia będącej, która zniszczyła breczki i owsy i 


J 


mP ZOZ ZK. O OZ D 


po 1 korcu z kopy, Kamionki Stramiłowej 12 kop 
,po 20 garncy z kopy, Horodenki 9 kop po 24 
,garney z kopy, Sokołówki i Oleska 7 do 14 kóp 
„po 20 garncy z kopy, Niżankowie 6 do 10 kop do 
jl kerca z kopy; w innych okolicach zebrano od 5 
do 9 kop z morga 8 po 16 do 20 garncy z kopy. 

Zbiór żyta co d> iloś:l kop z morga jest 
mniejszy od pszenicy, plon jednakże jest większy, 
dochodzi bowiem w niektórych okolicach do 2 kor- 
cy z kopy, jak np. w okolicy Halicza i Ustrzyk, 
„w okolicy Svkala zebrano 18 kop z morga po '/, 
korca z kopy, w okolicach Sieniawy do 8 kop po 
13/, korea z kopy: 

Co do owsa, który jeszcze za pogody zebrany 
został w okolicach np. Sieniawy, Kamionki, Ra- 
dziechowa, wydatek wynosi 2'/, korca z kopy, w 
okolicach Zbaraża, Jarosławia, Ustrzyk, Barsztyna 
po 2 korce z kopy, W innych stronach po 1!/, kor- 
ca z kopy. 
| Jęczmień również pogodnie zebrany wydaje 
w niektórych okolicach do 2 korcy z kopy, w in- 
nych od pół do 1'/, korca z kopy. 

Grochy w ogóle bardzo ucierpiały, toż samo 
da się powiedzieć i o hreczkach dotychezas nie ze- 
brany: h. 
Z wielu bardzo okolic donoszą nam, że wsku- 
tek ciągłej słoty kartofle psuć się zaczynsją. 
Nadmienismy w końcu, iż siew rzepaku zimo- 
wogo już w wieln okolicach ukończono, co się zaś 
tyczy pytania w jakich różimiarach dokonano obale- 
wów rzepaku, czy Uprawa ta w porównaniu z la- 
tami poprzedniemi zyskuje na rozmiarach, czy tra- 
ei, tylko z okolic Sokala, Barsztyna, Buczacza i 
Podhajec donószą nam, że zyskuje, ze wszystkich 
innych okolic, gdzie rzepak uprawiają, donoszą 
przeciwnie, że uprawa rzepaku ciągle sA a 


Taleramy Gaz, Nar. i ostat, wiadomości. 


Wczorajszy telegram peteraburgski, dono- 
szący, że tylko 115 osób zwolnionych zostało 
od nadzoru policyjnego, pokazaje, jakie to fał- 
Sze pisali ci korespondenci pótersburgscy pism 
berlińskich i wiedeńskich, którzy j:szcze w ma- 
ju, zaraz po ukazie carskim, donosili, to że 
3000, to że 5000, to że 8000 zwolniono od do- 
zoru, wypuszczono z więzień lub wrócono do 
miejsc pobytu. Daje to nam wiarę wiarogodno- 
ści tych fabrykatów, układanych przez ajen- 
tów Malikowa. 


Berlin d. 23. sierpnia. „Norid. Alig. 
Ztg.* omawia dzisiaj mowę Głambetty w 
! Cherbourgu i powiad.: „Mowę Grevyego w 


tam Riza basza z 2000 żołnierzy i powita- 
ny został przez wydział ligi. Wszyscy człon- 
kowie ligi i wodzowie Albańczyków zapro-, 
szeni zostali na poniedziałek "na  jeneralne 
zgromadzenie do Skodaru. Woj ko, zostające 
pod wodzą Rizy baszy, pozostaje w Dulci- 
gno i rozłożyło się obozem razem z Aibań- 
czykami na wzgórzach dominujących nad 
miastem. 

Wiedeń d. 23. sierpnia. Cesarz wraz 
z orszakiem przybył tu popoładniu 0 godz. 
w pół do 4. ze Steyr i udał się wprost do 
Schóobrann. 

Steyr d. 25. sierpnia. Cesarz w które- 
go orszaku znajdowali się minister Taaffe i 
Falkenhayn wyraził swoje zadowolenie z u- 
rządzenia fabryki broni, zakładu dla kodo- 
wli ryb i warstatu dla wyrobu żelaza i stali 
i odjechał do Wiednia o godz. w pół do i. 
wyrażając uznanie swoje za przyjęcie serde- 
czne w Śteyr. 

Wiedeń d. 24. sierpnia. „Fremdenb'att* 
potwierdza wiadomość, że rokowania w spra- 
wie traktatu handlowego z Serbią nie będą 
w tym czasie rozpoczęte. Wniosek ze strony 
serbskich pełnomocników podany,-aby trak- 
tować sprawę merytorycznie, a tymczasem 
formalne kwestje przedwstępne pozostawić 
w zawieszeniu, nie został przyjęty ani przez 
Austrję ani przez Węgry, ponieważ nie da 
sig przewidzieć, kiedy Serbia w sprawie tych 
przedwstępnych kwestyj przyjdzie do jakie- 
go definitywnego postanowienia. Tymczasowo 
reprezentanci serbscy powracają- do Bel- 
gradu. 

Londyn d. 24, sierpnia. W Izbie niš- 
szej oświadcza Forster, że tymczasowo nie 
ma powodu do uchwalania wyjątkowych praw 
dla Irlandji. Jeżeliby się w jesieni lub w zimie 
okazało, że obecnie istniejące prowa są nie- 
wystarczające, natychmiast zostanie zwołany 
parlament, któremu przedłożone będą usta- 
wy wyjątkowe. Hartington ma nadzieję, że 
w razie ukończenia rozpraw budżetowych do 
30. bm. parlament będzie mógi być dnia 6. 


PRZYCHODZĄ DO LWOWA: 

Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec w Podzamczu: o godz. 

8 min 18 rano pociąg mięszany. 

Z PODWOLOCZYSK: na dworzec główny, lwowski o go- 
dzinie 10 min. 60 wiecz%r, pociąg pospieszny, o. 
S min. 50 rano, pociąg mięszany; o godz. 4 min. 12 
po połddnin pociąg mięszany. 

Z KRAKOWA: o godz. 5 min. 40 rano pociąg pospieszny 
e godz. 9 min. 27 wieczór, pociąg osobuwy o godz. 

11 mia. 20 przed południem pociąg mięszany, 

Z CZEBNIOWIKEC: o godzinie 10 min. 3 wieczór, pociąg 
pow,ieszny; o gods 4 min. 5 rano, pociąg mięszany; 
o goiz. 8 min. 52 po południn, pociąg m ęszany. 

ZE STANISŁAWOWA: na Stryj: o godzinie 8 minut 44 
wieczór. 


Lwów, 2 Izby kanólowej, 24 sierpnia. 
1 Akcje z2» sztakę 
bez kuponu bieżącego). 
Kolej galic. Karola Ludwika . 273 50 276 50 


£ „ży braków) =. — 169 — 
Banku kypot. galic. po 200 zł . 6 — 360 — 
a kredyt. galic. po 200 złr. 2350 -- 254 — 


M. Listy zactawsza zs 100 ałr. 
(bez kuponu bieżącego), 


Tow. kred. galic. 5 prot. w. a . 97 76 98 76 
>» * . s + a 31 50 92 50 
r » 5 „ okres 97 75 98 75 

Banku kypot. galic. 6 pret, 101 70 102 70 

Galic. Zakł. kred. włośc. 6 pret. 102 — 103 58 


BI. Listy dłużae są 100 gr. 
Ogólnego rolnicz. kred. Zakładu 


dla Galicji i Bukowiny 6 pret. 92 — 94 — 
TV. Obligi za 100 xr. 

Indemnizacyjne galicyjskie . 9715 98 15 

Obligacje komun, Zakł, kr. wł. 6%, 99 — 100 — 


Pożyczka kraj. z r. 1878 po 6 pr. 100 — 102 — 


Losy miasta Krakowa + 1925 21 — 
p „ Stanisławowa + 24 Ł0 2650 
Y. Monety. 
Dukat holenderski . ` 3 543 5654 
„ OG8ATfki - 549 559 
Poło | . 931 94l 
Półimporjał rosyjski . 9568 972 
Rubeł rosyjski srebrny , 156 168 
d » papierowy . 1 21°, 1 23%, 
100 marak niemieckich , 57 40 58 10 
Srebro . : : ` . 99 50 100 50 
Kupony w srebrze , . 99 25 100 25 


KURS GIEŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
Wiedeń 23. Sierpnia 1880. 
godzina 2. minąt 30. popołudniu. 

Losy kredytowe 178.75 Węgier. kred, 258 25 


— 


Anglo-austr.  135— Unionsbank 113 80 
Kolej Kar. Lud. 27480 _ Nordbakn 245 50 
Kolej Poład, 80 50 Kolej Alfóld.  158.— 


Kolej Elżbiety 191.75 
Węg. Nordostb. 147.50 
Weg. obl. p. w zł. 87 25 
Losy z r. 1864 176 Z5 
Renta węg. 6'/, 109 75 


Kolej Lw.-czer, 167.— 
Wied. Comanal. 118 50 
Galiz. indemniz 9750 
Kolej siedmiog. 109 80 
Losy tureckie 14 70 


września zamknięty. Bankverein _ 137.70 ` Rosy. rubel pap. 1.28*'/, 
Konstantynopol d. 24. sierpnia. Euro- Losy węgier. 111.80 Marki niemieckio —.— 


pejska komisja do reform podpisała 23. sier=' 


Usposobienie : silne, 


pnia regulamin dla prowincji przez siebie Wiedeń d. 24. sierpnia. 


ułożony, w skutek czego 


godzina 10 minut 35 przed południem: 


porządek dzienny Anię kredytowe 27825 Anglo-austrjac. 135,— 
jest wyczerpany. s. Kolei Kur. ud. 27475 Kolej Połudn.  —— 
zeza z Unionsbank + 11360 Napoleondor „ 9.85 


W teatrze ir. Skarbka, 
Dziś, we wtorek daia 24. sierpnła 1880. 


l 


Rosyj. banknoty 1.23'/, Usposobienie: chwiejne 
Berlin a 23. sierpnia. 


3 r godzina 4 minut 36 po dniu : 
Panie Kochanku js b 21350 Aksje braży 480— 
Komedja dramatyczna w 3 aktach przes J. I. -Kolei Rumeń. 5475 Aust- banku 173,45 


Kraszewskiego. 
Początek o godzinie pół do 8mej wieczór. 


We środę dnia 25. sierpnia 1880. 


Dzieci kapitana Granta 
Wielka podróż na około ziemi ze śpiewami i tań- 
cami w 8 obrazach, z powieści J. Vernó. 


Przyjechali dnia 24- siarpala 1880. 

HOTEL ŻORZA : C. br. Hohendorf z Byszo- 
wa. K. Karcow z Moskwy. Z. Dembowski z Ko- 
sienic. L Rylski z Narty. i 

HOTEL EUROPEJSKI : P. Popiel z Krakowa. 
W. Rodakowski a Jezorka. S. Smarzewski z Tar- 
nopola. M. Poppenheimer z Presburga. 

HOTEL LANGA: T. Bayerlein z Temeszwa- 
ru. A. Zimmerman i T. Marek z Wiednia. K. 
Kaltmayer z Pragi. L. Wolffonbentel z Paryża, 
R. Gerlach z Norymbergii. 

HOTEL ANGIELSKI: T. Lewicki z Saneka, 
A. Andrzejkowski z Litwy. St. Łodyński z Nahor» 
ca. St. Matkowski z Podhajec, M. Prechelt z Wro- 
cławia. K. Michalowski z Krownik. 

HOTEL LAZARUSA: A. Panckor i M. Krei- 
tner z Jass, J. Liebermau i J. Griitborgur x Bor- 
dyezowa. A. Siqvle z Kamieńca pod, S, Wittmayer 


Š nów 100 zir. . . 91 50 92 25 
| Lwów. dnia 24. sierpnia 1880. 
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Cena najtańsza. 


w beczkach po 106 i 100 kl. 


ak”  ( |z Wiednia. A. Hacker z Krak . 3 
środek, alo przedawazystkiem zalecam jak wymłóciła te estatnie przynajmniej po dwa korce | Dijon i mowa Freycineta w Montauban świad- | Stanisławowa. i POZ "PA g R kdo jE = 
nagściślojszą dyetę*, OE pe TAR W LE czą, że Gambetta przemawiał w Cherbour-| semmssqannememenmmmm Ni | ZE. a w 22 BZ pgg 
* BE. go wiele ew z korze! powyrywała, Na. j | i SECIE ATE uliczni S ; z C EN a 
m4 pe- eaaa - ad podróżnik po Afryce, wet dębów wiele jest złamanych; oziminy w czasie fi Tio ojęm T i E RE Poli Pociągi kolejowe. SER ETE SERT = 
daga im rne Frar tej burzy przeważnie były już zebrane i w ster- KA gp TUpo Odzie x nadal równie Podług zegaru lwewskiege. JET" EFES EE E = 
ciezka Józom || tach złożone, lecz i tu nie obyło się bez wzkody, |pokojową jak była dotąd, ale wiara w trwa- ODÓHODZĄ ZE LWOWA: S <E sę EPC = 
fin PT wiele waei tytułu. Przedwczo- albowiem bnrza pozrywała świeże zęzj ki ża nie pokoj została mową Gambetty nadwe- | PO Fee oe je gar > pe róne 4 5S ` E E F E EZ z A S 
raj w w awskiego sądu okTĘgo” a tucza przemoczyła kilka warstw snopzów, rężoną. Świadczy ona, że stro:ni :- -spieszny; o godz. 4%, min. 03 rano pool a B rage = 
al , rozpatrywaną była sprawą b, stadit dor- H aE torbieiaó i zboże suszyć. Role prze- E ja ig sporo” Take zwółe e Woj Erę godzinie B minnt 9 po południa pociąg| * mj (U „ERRE SEFI << 
o uniworsytetu, p. Jana Kazjmierza Corvina bijała ulewa tak, że teraz trzeba je przeorywać, a bikanAmMi = UNOL w pomię-|no PODWÓŁOCZYSK: 1 głównego dwora: o godz. 4| Wa > FEaAX,E E C> 
Piotrowskiego, oskarżonego Z artyknią 1417 kode- ponieważ deszoze ciągle przeszkadzają, więo i za- dzy repub kanami... bolewamy mocno, iż rano, pociąg pospieszny; o godzinie 12 minut £0 A: au © EZ SS ma” 
kau karnego o przyswojenie nienależnego mu tytułu sjewy się opóźnią. W miejscowościach, gdzie gradu usposobienie wojownicze naszych sąsiadów po d. pociąg mięssuny; o godz. 10 min. 81 wie- T e PĘ * FEL c> 
8 siowy się op i k ozór, pociąg mieszany, > sS42 ~Œ SE„EB_* p mun 
arabiowekiego. nawet nie było, burza wymłóciła i rozniosła snop- | zmusza nas do szukania bezpieczeństwa w Do PODWOŁÓCZYSK: z Podzamcza : o godz. 10 min. 563] SAĘ SGBZRB ESO BE 
Sprawa ta, którą opowie desłownie, weding ki w półkopkach leżące. silnej i gotowej do boju armii, Więcej nad| wieczór pociąg mięssany; o godz. 12 m. 68 w połud.| SSE € TSE BEE JE zo 
wersji pomioszozonej W Stinet a toma a gywi, Z okolicy Buczacza donoszą: W nocy z dnia |, peznjeczeństwo niczego nie pragniemy. po CZEKNIOWIEĆ: o gods. 6 min. 80 rano, pociąg po-| Lag 9 jE cafres 62S 
rozpatrywaną była parę tygo emu U aędziego 3. na 4. sierpnia po bezustannych błyskawicach i Ale szczerą chęć i silne przekonanie spieszny, o godz. 12 min. 10 rano, pociąg mięszany, 3? fan TEZCUZ [TWK ZJ 
pokoju. grzmotach nadzwyczajna burza z ulewą i gradem mamy, q ongo 1,8 , o godz. 11 min. 10 w nocy pociąg mięszuny. | 
~ Karta wizytowa, znajdująca się w aktach spra. zniszczyła w tamtejszej okolicy po raz drugi wszy- |że to bezpieczeństwo zajdziemy. DO STANISŁAWOWA: ma Etryj: o godz. 6 min. 57 rano. 
- OEG naina zma s "FF i en a TĘ 
R Paseo, | | 5 2 pozóo E E E a SaF yorudumno SE diaaa dtS pY oim Eh Amos ; Baw 
SEBUSA re AR © © © D to _ OE :R>B "R © hU So s 5© 
--8 8 mej z © P> EE powodu przyjazdu Naj- s 5 8 Ems S SS È POEET EREE EFA a Bi Pin Eva Budo © EE 
F Ę RERI a SREZNESAĘ || Jaśniejszego Monarchy G a F gEEĘ NSASJENECEFELELECCEMI FE sów gS EP- SE ZIE = Da 
'E De i p IHF "2 o poleca e o sad j — o o © © z > 2 P są ES D r» a o $ 
H 3 HHH -er Siny pracownia rzeżbiarska sy E AFTE Ą Ą 3 EEE TEPP HATHAT E ZES a gt sA -© M Š 
; S nn SERES ; ono SE SBS mada npa DAANEN EED S, Sa See 
HEERE ER Se NA N: E S E E EERE ESEE PPA EEE AEE FE 3355 
ii TEME © ts piia we LWOWIE pisi EEEFEPCPEPE PEELA PEPE SH bia ZŃESEPA ga? „p3 esj SPa 
aA E He ppU | BIUSTY O ES ECEGEELE TACHRAR JEBANE SŹrś|asogósi WaS54z.2A 
we Ce l RABEZEŚ [Mm SARZA i CĘ EJ : "= A „AB RENENEPSGE Swąź  TKSRĘNZ wa RAS” HE s_ BPZSkh”" Ap Dp‘ S 
; © CDI GQ F EE] nat SARZOW 2 op = E c zGsPSJS agong CEPEIECPIKCY: CEJ a PS . 44 
< asiaa TAPES 18 uralnej wielkości i różnych o S sg SaĘ SATSATA m Pii 38 CERET aR ugga a> z RSS SJ Aa JC: 
PEL wM S it fEng prag rozmiarów. ` m. A i ] E goong ORG EEEE Saga 4 u- QAS EPEE EE BĘ Ea 
gt »BEĘĘCE SA2B" "522 ; Q £ _.aweooPOogo 5 FEET EG R 24 „Ari zagi E w. EGE Eo AĄ 2 
mó c. "m" mw 288 PIECE . S Psm È O~ P >| © Em ha P Ra 5 y — m 
dałam SĘ SEA- 8 + FÌ D ou 8 >] | E E a ZE « L=] =A ME- -- SE ke] lasd [e] [>] 
aa: 14 05 MSZ ś8 Er Ę BP i BERASSJ wasacii,Sdgi ŚJ dude Ua SPOCIE 
p Da La] k FF ` S e E J . 
| fq = gsf f Fer >= RES 3 f EM AE > STEREM | a abela EE =. 
O gg | 0 47 3 ŚŚ E HR D iI Essi d — 3.453 < Ba = piian stazopolaki, bardzo ładna jest za 200 22. a> TI E% 
BEŻ NiE DEPE et legna EA ALE CREE JCS æ tiree 
= . A'A secą* E a 5 GD i Sa FA . 2 mer 
wO ie 2 RM £> RAD EE a; Hi Ba 3 3 88 om 45,0%. be = 
mio: 3 iej: SEIH Siia | 5: OO IE; Ti SE TEE 
SoA DEE sz bdż| ZE FE * 33E3" soma RAis— 
a SiĘ e Sii Sa nMi | Mazi, | jni MeO oi TH. EW ATE aai- Watna dla rodziców! m 1..." 
giai, Q i Sefii izge | NIN |S HE lm EM Sda Epu p c giie 0 Gd TOON. Na ERA: 
A-E Q i a" EE$ SE FEGMAN>ECCE RZA n Hi Fi E i FCL > g 
R — gi Ue EEUE SPB ile] ini Fep E Fa ari EEE EAA ssi Ege 
8 sO p ii i E SEa see] A o f afe Z $ B3ogagĘ | EZH Jydnegc jab dwóch ELIT 
m i fell] SBB] żal BG Bb Si © GE ko aE 
2 Sk m a BA E 4 m 


Ca 


Fabryka 


kości nawozowych 
od 16 lat istniejąca, w r, 1878 do Beska, 
p. Zarszyn, przeniesiona, sprzedaje 50 
kilo Kości nawozowych kwa- 


Należy we własnym interesie ba- 
czyć na markę fabryczną firmy, gdyż 
wszelkie innostronne zachwalanie pan- 
cerzowych łańcuszków polega na na- 
śladowaniu, Filji nie mam, 


Łańcuszki do zegarków 


dze e wzię- 


pancerzowe, 
szóuka po 8 szłr. 
od prawdziwego 
złota nie do oł- 
gwarancja pisemna. b 
Rewers gwarancyjny. 
Na kupiony u mnie dzisiaj pance- 
rzowy łańcuszek daję gwarancję 


| w | do dekoracyj RZE skle- 
pów stosownie na Uroczystość 
przyjęcia Najjaśniejszego Pana 
on) Lanpioniy Sztuka po, y si PE 20 ct. 
BF Tramsparenta i inne Dekoracje TĘ Magazyn Henryka Schwarza 


ME „ossya Henryka Millera E | w KRAKOWIE ul. Grodzka 88, fr” 
og sią dh na jj Matorio jedwabna na suknie balowa oraz akrynki > ==> 


iwiażo z Paryża nadeszłe. x 9 } i 
> p ae a ha? X d 
M def i roboty toalet bał t 
Wt- Magazyn podermuje się równie Pi 8161 26. u OSZCŃ L) 


Na przyjazd Najjaś. Pana 
można wynająć 


pomieszkanie frontowe 

z widokiem ma plac halicki. 
Bliższe szczegóły udzieli z grzeczności 
Magazyn p. A. Steifa Synów 
na rogu ulicy Jagiellońskiej. 


Na uroczystości mające się odbyć w czasie 
Najjaśniejszego Pana 


poleca 


$ sem siarczanym zaprawianych. 
po 5 zł. 3181 3—3 


() według ostatnich modeli i żurnali. 
b 


si 


Dla rodziców! 


Przy ul. Ormiańskiej liczba 
29. III. piętro przyjmuje się na mie- 
8: zaniu pod dozór rodzicielski pod bar- 
dzo przystępnemi warunkami 2 lub 3 
stulientów, na żądanie z wiktem lub bez 
wiatu. z usługą i praniem. Wiadomość p:: 
lit. AD. ulica Ormiańska l. %9 
NIE. piętro. 


Gmina miasta Sokala wydzie- 
rzawia swoje prawa: 

I. propinację na czas od 1. 
stycznia 1881 po koniec grudnia 
1883 r. 


, IL prawo poboru dodatka 
gminnego (Communal-Aufiage) na 
czas od 1. stycznia 1881 po ko-| == 


Przy życiu 


LI. pobór opłaty myta od | 
mostu i proma na rzece Bugu nx 

utrzymany 
za pomocą prawdziwej Ja- 


czas od 1. stycznia :881 po ko- 
niec grudnia 1883. 

na Hoffa czekolady 

zdrowia. 


W tym celu odbędzie się li- 
cytacja w dniu 31. września 1880 

Podziękowanie z Gracu. 
Podpisany  zawdzięczając użyciu 


i w dniu 19. października 1880 w 
godzinach urzędowych w urzędzie 
Hoffa czekoladzie życie swoich 
dwojga dzieci, gola się być = tego 


Leo p o lda Wolfa gminnym miasta Sokala. 
Cena wywołania ustanawia 
vag edu w obowiąz o tem zawiado* 
mić będących w tera położenia, nwła- 


we Wiedniu, urządziła skład komisowy 3 
a isie ad I. na 13.200 zł, ad II. ne 
trumien k ruszcowyc h 9.880 zł, ad DL na 8.600 zł. Wa- 
um . jże. 
w magazynie przyborów kościelnych R 
szcza, że takie lekarstwa, które szara- 
zem za pożywienie służą, są nader 
tanio, A. Schwert 


Warunki dzierzawy mogą być 
Michała Dymeta we Lwowie. gmt 
Upraszam o przysłanie kilo gigdo- 


keżdej chwili w urzędzie gmin- 
Mag. Sprzedaż uskutecznia się rzetelnie po cenach fabrycznych æ doliczeniem kosz- f 
2179 3--1 wej czekolady zdrowia. 2779 


różnienia, letnia 

na 5 lat, tj. przyjmują ten łańcnszek 

za zwrotem należytości zapłaconej, 

gdyby tenłe w przeciągu 6 letniego u- 
żywania poczarniał. 2812 2-6 
Französisches Magazin, 

we Wiednin, Kśrntnerstrasse 42. 


a 


Miody kupiec 


nie mając sposobności z powodn zajęcia 
w swym zawodzie zrobienia znajomości 
z płcią piękną, obiera tę drogę w celu 
w+brxnia sobie towarzyszki do zawarcia 
dozgonnego związku małżeńskiego z pan- 
ną, dobrego wychowania, posiadającą od 
powiedni kapitaliz. Biorąc rzecz na serjo 
ręrzę za wszelką z mej strony dyskrecję 
i upraszam o oferty wraz z totografią 
przesyłać pod adresem A. B. w Admini- 
stracji „Gazety Narodowej.“ 3142 8—8 


" Realność 


do sprzedania. 


W mieście Nadwórnie na ulicy naj- 
piękniejszej, blisko rzeki kąpielowej By- 
strzycy jest dom drewniauy, pobity gon- 
tami z dwoma kominami i gankiem przed 
4 laty zbndowany do sprzedania. Zabudo- 


Ces. król. wyłącznie uprzyw.lejowana 


Fabryka towarów metalowych 


CHOROBY ŻOŁĄDKA 


WINO = Pepwne BOUDAULT 


nym przejrzare. 
tów przywozu, 


Magistrat król. miasta 


wania następnjące: pokój duży i mniejszy. ————————— jw Sokalu dnia 14. sierpnia 1880. . 

kuchnia ze spichrzem, komora. sień a pod a i z kauczuku | pęcherza ry- | 3902 1. š Do o. k. liweranta wszystkich dwo- f 
tą piwniczka, stajnia, drewntnia, 2 korni- skutkiem e wudnych | uposledzenych tawieniach, braku apetytu, rezer watywy diego nejnioawodrkeisze 1 najlep- |_ 7702 178 róm europejskich Wgo ! 
ki i przed domem jeden, a za nim drugi boleściach nerwowych żołądłka ś w ogól w rozstrojeniach funkcył trawienia. | sze x pierwszej paryskiej fabryki po zł. 1, 2, 8, 4 15, paryskie gąbki tu- |ępomezoowam J ANA HOFFA 

draa Smocowych, agzonty połyczki 1 wiej< |||. mozrodroń soila płerwaaymi modela ma twseysckich OPAN TERY derail frawcnaki makasym specjalności we Wiednia E k. rndey, właściłala słotego krzyłaj 
rzew owocowych, agrest, pożyczki 1 Wi- Ą K JĄ AŻ UE (star td 4 eta ancas magazyn s j s A 9. k. radcy, wia ola ztotego krz, p 
nogrólać Si BÓLEM, studnia, granice narodowych : w Paryżu, 1887 r.; 1w Wiedniu, 1813 r.; w Filadelfii, 1816 r. a E ET r oe baze pecjalnossi we ay zb Giy. Wye qł 200 000 zasługi z koroną, włańciciela Pęk 

tej realności: z jednej strony cesarska dro i p i i , a orderów pruskich i niemieckich, 

ga, 5 drogiej mała rzeczka. Realność ta W Panyżu: Hottot-Boudault, 7, avenue VICTORIA. TY 332.3 2 AJ PG PO TREE 2 C4 iNajniższą wy grana 200 zł. ijf Wiedeń, fabryka: Grabenkoff 2. 

odpowiada wszelkim wymogom, 26 e Oz A Skład fabryczny, Miasto, Graben, 

dów na małą cenę sprzedaży 150 Dnia 1. września 1880, ği Braunerstrasse 1 8. 


+. 


odbędzie się wielkie ciągnienie przes Și 

(7 | rząd założonej i gwarantowanej o. k. $ 
anstr. państwowej pożyczki premiowej jg 
z r. 1864 w ogólnej kwocie e 


AE EE f : : 
autor wymiany 
130 mliionów 988.000 zł. w.a. E 


LAJ 


towanego $. S. w Nadwórnie. 8158 2- 2 


KAWĘ 


Ze 2 
Dostać można we Lwowie w dptece P. Miku.nsch, w Warszawie w ap- K 
szej porze roku przekonać mośna. Panow Oh 
cia; mogą dobry interes tu rozpo e. h. uprcyw. galio. 4 Pomiędzy wygranemi tej pożyczki jj 
E Teofil 
2.000. 1.000, 5 .14.p. * 
1.000, 500 złr s Filipek, w Przemyślu Kos 
sce Wiedniu, AR ę na inna połyczka 1 jna 
yczka loteryjna 
wszystkie efekta 1 monety io ET z 


mtr. a dochód roczny BOO złr., o czem, p, Th. Heinricha. cb gh 4 
garbarze mając rzeczkę przy domie, I korę : 5 0 
gdyż tu żadnego garbsrza niema, — figi. Wilhelm Krier : | a A znajdują się wysokie wygrane, a to: 
i, akcyjnego Banku Hipotecznego zł. 200.000, 150.000, 50.000, 25.000 E ime i W Kowa 
ga. a w. jako najnižesa wygrana S n Ti 1a TómkaśewiEi apt, i we 
Kolowratring 10 we Wiedniu/$ę ezoko podana jet | 


się na miejscu, w tej teraz najdogodniej: 
z całych gór aż do Węgier tanio do naby-| < yi 
msp B: By Wodę" IG 20.000, 15.000, 10.000, 5.000 
Rymarz i siodlarz SYTA | Era śe 3 zenia UW. 
Żadna Hinna dp: wszystkich aptekach w Galicji. 
pod warunkami najęrwystępniejszemi, „|| "yeranej jak ta, przeto Hm | 


Soeben erschien siebente, sehr 


mehrie A Główna wygrana 100.000 zł.— Najmniejsza 110 zł. 
e gesch 


deren Ursachem und Meilung, Sprzedaje na raty Z2miesięczne po 5 złr. 

dargestelt von dr. Bisenz, Verfasser. : KANTOR WYMIANY 2950 8-9 © 
| 
© 


miaa SORAL © LILIEN. 


„ RE Mir. Bisons, 
Mitglied dar Wal mad. Facaliki, Wien, 
Franzens-Bing 22. Vorzüglich werden die -©-——8-0-0-0 
B lekarzem przeszło 8000 robotników, ordynowałem zawsze pań- 


scheinbar unheilbaren Falle von esohwóch 


eilt. i—? L. 33169. 
Celem wydzierzawienia dochodów mytniczych przy drogach krajowych na rok 188i, ewentualnie -n8 trzylecie PO |Ą chwiejące się zęby, przeciw nieprzyjemnemu odorowi z ust, niemniej przes 
koniec roku 1883, przeprowadzone będą w właściwych Wydziałach powiatowych rozprawy licytacyjne. Termina pomienionych gat obej skórnych w ustach i zawsze osiągnąłem najkorzyst- 


i i i i r ierni 10. listo b. òr. | „Od 10 la ri] - 1 e 
y Per, a EE EAE EE NOWĄ pa e aj wi SPE 
Wykaż ogólny stacji mytniczych, wystawionych na ma 


będą od 1. października r. b. na dole 


KS> cztery pokaji TA 


dla swęgo korzystnego położenia najwłaściwsze na sklepy do 
wynajęcia. — Bliższą wiadomość udziela portier mieszkający 
w podwórzu. 2292 3—? 


IEEE, 


p > każdemu sposobność z mą 
i „ (poleca swój w _najwyborniejsze towary zaopatrzony skład, po najtańszych conach. | Mg © i [M zrobić w 200.000 złr. 
bezpośrednio! sprowadzaną, najlepszej, Pabriqnet ' Szory na konie, + 6 lə LISTY hipoteczne, + ° Los sieri dana. wygranej Ș Portrety oleodrukowe 
najczystszej jakości ostr gnoji do- Selles, BHriders, Harnais, siodła, cywilne s |] kosztuje Ż zł. 8 losy 6 zł., 7 losów f 
1i). Eho waj wigi osią | tanto || articles voyages akad E EE. kie l graer py jtd pirat oczna | A A | por tópneco 
Ą syste zen. R: u w. post, z . grudnia mogą by o lokowa- W i è E | 
EAEE megh sł. 95 c. kl "0-0-0-0-0-0-0-0-0-0-0R e Erow tuadasarwysh, ia pllarzyik każcyj „ateński wojt- (| „a acha talatminjg, sie | otaka po 1, 8, 3 £ 6 do 8 a, stono 
Ceylon, najlepsza . 1 zł, 70 ch. „ ar Mh wych, na ksrcjy służbowa i wadja — ną w tymże kantorze do nabycia, f niem, szybko, sumiennie i franco; do CIE ° 
e 1 41-760 m, 0 W TRE Wozynikie peleeaja x prowinoji wykonują sią bezwiocmnia (U IN gory "pisa gry, każdego obinia 50'|,taniej jak wszędzie 
Cuba, najlepsza ~. 1 „ 80, s 0 M po kuraie Jzieńnym, bas doliczenia prowizji. 3903 4—r A udziela się chętnie a po uskatacznio- Ilustrowane cenniki gratis Pa 
| nem ciągnienin przesyła się każdemu IJl Des opłaty porta, 2008.18 
ER. MATTI | l u | rtm Je Te ef RE dosta tniko wi listę ciągnienia, a wy- J ózef Seidel 
8 JR >: iki 4 [4 cm i RANG grane wypłaca się zaraz. Upraszam j ! 9 
w Tryjeście | i CISY | o rychłe ndawanie się do domu han- Hf Kunstverlag, u. Rąahmenfa- 
Wszystkie inne -gatunki maytan E | , dlowego 31482 6 brik we Wiedniu, 
zapasie. - O | | 5 e 4 Krzy ulicy Hetmańskiej w kamicniey J. Breycha, x Prauktorcis n MIH „0 TY: Pooz. zur Roiqkskrone. P 
© trzy ciągnienia rocznie. pod Nr. 8. ZENERA ula > 4360 eż 
? 


s które leczy bos dych innych lekazstw, Znajduje się we werystkich spie” 
kach na kuli siewskiej; w Paryżu u p. J. Ferrè, apiekarzą toz ulica Bicnalien ; w3 
Lwowie w aptekach pp. Krzyżanowskiego [obok Brygidek], Mikęlasea i Z. Ruske- 
ra, w Krakowiv Trauezyńskiego i Redyka, w Czerniowcach un" 

97 —B2 


Lekarskie poświadczenie. 


a~ Do p. dr. J. G. POPP, c. k. dentysty nadwornego 


wurde darch 
nennung zum am. Universitkta-Profemsor 
we Wiedniu, I. Bez. Bognergasse 2. 


a. h. ausgoz 


klaczy 


kilka stadnych starszych jest do 


z w F | | -|E looa? każda ak najlepie; 
licytacje : | b 4-4 AURA Mad. å chir. dr. Wolf, 
orionek wied. med. kolegium doktorów, lekarz fabryczny i kolejowy 


ia: „BIi i » sh „( i P A ółnocnej cejaraa Ferdynania. 
sprzedania „Bliższych szczegółów Cena wy- wyłącz, uprz. kolet pó rdyn 
Les M ę a s P e. e moie . dw u r L Ą Ą = z 
udzieli p. Pasławski w Jabłono- Droga krajowa Powiat Nazwa stacji wołania „Uwagi say. eee PE. Reni E ar ra i e AE ne: 
ie poczta Kopyezyńce. ` | h zł. „Cm JĄ WRO O ZA TAL UC 
LM | z ———— M ABP ia 


2113 


8180 2—8 i: Nowy Sącz — Stary- Sącz: (mostowe) 


= 4 "Farnow-Szczain. . |T ki w Krzyżu pod Tarnowem 7771700 | z domkiem p i En z a - m 
Zatwardzeniu Beena MAIERS Piera (Nomosielee) -Tert | 3 domkiem Drugi międzynarodowy 
obi M prses _użycie|. eżowe — 427 | z dowkiem 
Piatek roianych AUVAA Niewiotka n A tarf | ( | ł | ij | | | l | | iii | W 


isywane przes lekarzy francuskich Dynów-Sanok i Brzozowski 
od lat 80 zawsze z wiel- 


Prepii 
i zagraniomych 


Dynów (rapór dwie) 


ro 2650 złr. Ï 
Btotnia (pod Bielcem) z domkiem 
-Nowy dwór (oð Krysiynop) 3495 | z domkiem 


z domkiem 
| z domkiem 


we Lwowie, 
odbędzie się w dniach 4, i 5. października b. r. 


i połączony będzie l 
z wystawą chmielu krajowego. - 


pod Zbarażem __ 1660 Do jak najliczniejszego nczestnictwa w powyższym targu i wy- 
Szlachcińce (pod Tarnopolem) 1700 |_3350 złr. stawie, zaprasza i wszelkich objaśnień na kakde wezwanie Ee 


Komisja urządzająca II. międzynarodowy targ 


na płody rolne i mlewo we Lwowie. 
8124 1.3 w gmachu Imienia Ossolińskich na I-szem piętrze. 


MET 


„pam 


Zółkiew- Mosty- 
tedy Krystynopcl 


si 
at 
pis Cauvain. 


2614 4 
Dota Tarnopol-Zbaraż 


Sokalski 


Korzeny | _____) 
Kuteć pod Rohstynem  ) 


Brzeżański 
Rohatyński 


Rohatyn-Tarnopol 


Zbarażski 
Tarnopolski 


"Trembowelski 


Strusów-Buczacz 


czyhsciego i W. xeayka; w Poznaniu 
w apt. dr. Maukiewicza; w Brodach w 
apt. pp M. Kullak i Franzsosa. 


Dobropole 


od Darachowem  — —— 


iaawisa E S a 807 
a | 


w ogóle 


i bos wstrzykiwania | 
bez lekarstw przeszkadzających trawie 
miu. łudsież 


| Podając powyższe ogłoszenie do publicznej wiadomości, Wydział krajowy oznajmia zarazem, że do dnia 4. paździer- 
nika b. r. to jest przed terminem licytsoj. powiatowych,- przyjmować będzie także bezpośrednie oferty zbiorowe na pojedyńcze 


wo- 


lgrupy, tak jak one w wykazie licytacyjnym są oznaczone. Do ofert tych zbiorowych dołączać należy nieopieczętowane wadjum, Pałontowane szwejsowane rury włorcano u gwimtawi wo- : 
które "wybokić ma 10 pro. łącznej pe wywołania. Sama zaś oferta zbiorowa ma być AZ opiecaętowaną i zawierać leże rodioja. Pik. iep i AWA na si ! 4 
|oświadczęnig, źe oferentowi znane są wszystkie warunki licytacji i że wszystkim tym warunkom się poddaje. . 7 a eian eE inisle 2 Bosz eta gani i ody żaluzno, api 


Ne kopercie oferty zbiorowej wymieniony być ma przedmiot, na który oferta jest złożoną siężne, miedziane i ołowiane wres ze spójniami i częściami składowemi 
Otworzenie ofert zbiorowych nastąpi dopiero po nadejścia wyników licytacyjnych z właściwych powiatów, porównanie z mosłądsu, emallowane towary s lanego żelasa zawsze w zapasie. 


| zań tychże odbędzie się wobec komisji przez Wydział krajowy wyznaczonej. Alber t Hahn Róhrenw alzwerk A 


F Bliższą wiadomość o warukach licytacyjnych powziąć można w dep. IV. Wydziału krajowego lub też w kancelarjach 
j || włatotwyo we Wiedniu, 3719 1—0 


h Wydziałów powiatowych. | 
Z Rady Wydziału krajowego królestwa Galicji í Lodomerji wraz z w. ks. Krakowskiem. (1. Himmelpfortgasse 28), w Berlinie i Düsseldorf. 


E dnia 6. sierpnia 1880. 
We LWOWIE dnia 6. sierp z | | pm TE 


yła bosa wiosna 
a E 


i 
. a r r 
A ERIE Dr BIIN A; as Ua Aaa IB WTO Hu Mi OA o wad 


